
Komunikat informacyjny
o plenum

KC Komunistycznej Partii

Związku Radzieckiego

/We wzruszonajednośćpat liii

rządu i narodu radzieckiego
(Artykuł wstępny „Prawdy")

MOSKWA

Agencja TASS donosi:
W dniu 10 lipca br. dzien

niki ogłosiły następujący ko
munikat informacyjny o ple
num Komitetu Centralnego
Komunistycznej Partii Związ
ku Radzieckiego:

W tych dniach odbiło się
plenum Komitetu Centralnego
Komunistycznej Partii Związ
ku Radzieckiego.

Plenum KC KPZR,' po wy
słuchaniu i omówieniu spra
wozdania prezydium KC — to
warzysza G. M. Malenkowa —

Uchwala Prezydium
Rady Najwyższej ZSRR

MOSKWA
W prasie radzieckiej opubli

kowany został 10 lipca br. na
stępujący komunikat Prezy
dium'Rady Najwyższej ZSRR.

Wobec tego, że w ostatnich
czasach ujawniono zbrodniczą
antypaństwową działalność Ł.
P. Berii zmierzającą do pod
ważenia państwa radzieckie
go w interesie obcego kapita
łu, Prezydium Rady Najwyż
szej ZSRR, po rozpatrzeniu
informacji Rady Ministrów
ZSRR w tej sprawie, postano
wiło:

1) Usunąć Ł. P. Berię ze

stanowiska pierwszego zastęp
cy przewodniczącego Rady Mi-
r/strów ZSRR j ze stanowiska

W dniach 13—18 bm.

przebiegnie przez Polskę
Gwiaździsta Sztafeta Pokoju

i Przyjaźni
WARSZAWA

13—18 bm. przebiegnie przez
Polskę V.7 lejka Gwiaździsta
Sztafeta Pokoju i Przyjaźni
niosąca pozdrowienia i mel
dunki młodzieży polskiej na

IV Światowy Festiwal-Mło
dzieży i Studentów w Buka
reszcie oraz przekazane w

Słubicach przez młodzież nie
miecką braterskie pozdrowie
nia dla uczestników Festiwalu
od postępowej młodzieży sze
ściu krajów: Szwecji, Danii,
Norwegii, Finlandii, Holandii
oraz Niemiec. Podobne sztafe
ty podążają do Bukaresztu na

uroczystość otwarcia IV Świa
towego Festiwafu Młodzieży i
Studentów z różnych stron
świata.

Przebiegając przez nasz kraj
sztafeta zbierze jednocześnie
wiezione przez gwiaździste
sztafety terenowe meldunki i
pozdrowienia cd młodzieży ,

polskich miast i wsi i przeka-
że je młodzieży Czechosłowa
cji, która poniesie je ku gra
nicy Węgier. Sztafeta przez
Węgry, a następnie Bułgarię
dotrze do gospodarzy Festiwa
lu młodzieży rumuńskiej.

Na stronic 2-ej zamiesz
czamy sprawozdanie z po
łączonego plenum Komite
tu Obwodowego i Moskiew
skiego Komitetu Miejskie
go KPZR, zwołanego w

związku z Uchwałami KC
KPZR i Prezydium Rady
Najwyższej ZSRR.

Metoda Żandarowej
— to sprzymierzeniec

w przekraczaniu nowych norm

Załoga Krak. Zakl. Produk
cyjnych Części Zamiennych i

Sprzętu Budowlanego pracuje
na nowych normach. Wszyst
kie wydziały Zakładów prze
kraczają nowoustalone normy.

I tak wydział ślusarsko-kon-

Zaloga Odlewni

Żeliwa
w Węgierskiej Górce

wysoko przekracza

nowe normy

Nasz korespondent Roman

PIELA pisze, iż nowe normy

wprowadzone w Odlewni Żeli
wa w Węgierskiej Górce zda
ły egzamin.

Załoga warsztatu mechanicz
nego przekracza nowe normy
w granicach od 190 — 210 proc,

normy, modelarni od 180 —

190 proc., oczyszczalni ogólnej
od 160 — 175 proc, normy.

Dla robotników oddziału

modelarni, oczyszczalni ogól
nej, odlewni, nowy taryfikator
przewidział podwyżkę stawek

wynagrodzeniowych. Podobnie

zgodnie z taryfikatorem pod
niesione będą zarobki o jedną
grupę robotnikom odlewni rur,

którzy pracują w szczególnie
trudnych warunkach pod
względem higieny pracy.

o zbrodniczej antypartyjńej i

antypaństwowej działalności
Ł. P. Berii, która zmierzała
do podważenia państwa ra
dzieckiego w interesie obcego
kapitału i znalazła wyraz w
zdradzieckich '

próbach posta
wienia Ministerstwa Spraw
Wewnętrznych ZSRR nad rzą
dem i Komunistyczną Partią
Związku Radzieckiego, posta
nowiło usunąć Ł. P Berię z

KC KPZR i wykluczyć go z

szeregów Komunistycznej Par
tii' Związku Radzieckiego, ja
ko wroga partii komunistycz
nej i narodu radzieckiego.

ministra spraw wewnętrznych
ZSRR,

2) Sprawę o zbrodniczej
działalności Ł. P. Berii prze
kazać do rozpatrzenia Sadowi
Najwyższemu ZSRR.

S. N. Krugłow
ministrem spraw

wewnętrznych ZSRR
MOSKWA

Agencja TASS donosi: Pre
zydium Rady Najwyższej
ZSRR mianowało Sergiusza
Nikiforowicza Krugłowa mi
nistrem spraw wewnętrznych
Związku Socjalistycznych Re
publik Radzieckich.

W całej Polsce setki tysięcy
młodzieży weźmie udział w

Wielkiej Sztafecie, aby zama
nifestować gorące pragnienie
pokoju i przyjaźni, pragnienie
ożywiające dziś całą postępo
wą młodzież świata.

Przemyśl maszyn

rolniczych
rozpoczął seryjną

produkcję kopaczek

ciągnikowych

WARSZAWA
W tych dniach załoga Fa

bryki Maszyn Rolniczych „Pio
nier" w Strzelcach Opolskich
wyprodukowała pierwszą se
rię dwurzędowych kopaczek
ciągnikowych do ziemniaków.
Produkcja ich oparta jest na

licencji radzieckiej.
Kopaczki te są tak skon

struowane, aby można nimi

było przede wszystkim kopać
ziemniaki zasadzone ciągniko
wą sadzarką również konstru
kcji radzieckiej. Dzięki temu

kopaczka przy pracach w polu
idzie po rzędSch, wyznaczo
nych uprzednio przez sadzarkę.

Wydajność nowowyproduko-
wanej kopaczki ciągnikowej
jest o 140 proc, wyższa niż

wydajność dotychczas stoso
wanych kopaczek konnych.

strukcyjńy osiąga średnio 180

proc, normy. Wśród przodują
cych brygad tego wydziału na
leży wymienić brygadę Wła
dysława WŁODARCZYKA o-

siągającą 198 proc, nowej nor
my, brygadę Kazimierza KLU-

ZY — 192 proc., brygadę Cze
sława KARNI — 188 proc, no
wej normy.

Robotnicy wydz. odlewni

wykonują średnio 196 proc,

normy. Najlepsze wyniki ma
ją formierze: Tadeusz KAS-

PRZYK i Stanisław MIKRUT,
którzy na poszczególnych ro
botach wykonują od 250 — 310

proc, nowej pprmy.
Na wydziale obróbki mecha

nicznej tokarz Stanisław KO
WALSKI osiąga 250 proc, nor
my, Stefan NOWAK — 214,
Proc., Jerzy SKOWRONEK —

192 proc. Cały oddział wyko
nuje średnio 160 proc, nowej
normy.

Jerzy SKOWRONEK dzieląc
S,ę swymi uwagami na temat

nowych norm twierdzi, iż to
karze wykonują je i przekra
czają dzięki temu, iż stosują
w swej pracy metodę Żanda
rowej.

Nowe normy przyczyniły się
do tego, iż wydajność Zakła- i

dow wzrosła ostatnio o 12 proc. 1

KAZIMIERZ GÓRSKI I

korespondent i

Proletariusze irmyslkich krajów, łączcie sic,!
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Sukces budowniczych huty im. Bolesława Bieruta

Dwa agregaty decydujące
o terminowym uruchomieniu I. wielkiego pieca

'Z-

oddane do rozruchu
CZĘSTOCHOWA

Nowe zwycięstwo odniosła załoga budowniczych re
jonu wielkich pieców Huty im. Bolesława Bieruta w

Częstochowie. W dniu 9 bm. załogi montażowe oddały do

próbnego rozruchu dwa potężne, decydujące o termino
wym uruchomieniu pierwszego wielkiego pieca agrega
ty — dostarczoną nam przez Związek Radziecki potężną
turbodmucliawę oraz kocioł nr 2 w siłowni.

Pomyślny rozruch i osta
teczne uregulowanie pracy
turbodmuchawy, która w

ciągu minuty tłoczyć będzie
w czeluść wielkiego pieca
ogromne ilości sprężonego
powietrza, pozwoli na roz
poczęcie intensywnego su
szenia i nagrzewania wnę
trza wielkiego pieca, przy
spieszając chwilę załadunku

tego hutniczego kolosa two
rzywem wielkopiecowym.

Terminowe zakończenie
montażu turbodmuchawy, to

wynik wytężonej, kilkumie
sięcznej walki inżynierów i
monterów „Energomontażu"
pod kierownictwem radziec
kiego specjalisty inż. Usano-
wa. W toku tej walki, w

której wyróżniły się szcze
gólnie brygady monterskie
Rożentala i Wyrobka, wy
tworzyła się atmosfera bra
terskiej, prawdziwie socjali
stycznej współpracy między
załogą a specjalistą radziec
kim, decydująca o pomyśl

W powiecie bocheńskim
i i w pełni

Każdy dzień przynosi no
we meldunki o postępach i
coraz szerszym kręgu akcji
żniwnej w spółdzielniach
produkcyjnych,. PGR-ach i

indywidualnych gromadach.
Na czoło wysuwa się powiat
Bochnia, w którym żniwa
są już w pełnym foku.

Najbardziej zaawansowa
nymi gminami w sprzęcie
żyta w tym powiecie są:
Uście Solne i Mikluszowice.

W gminie Uście Solne chło
pi pracuja.cy skosili już po
nad 100 ha żyta a w Miklu-
szowićach do 10 bm, 95 ha.

Również w gminie Rogu-
cice, Niegowić i Bochnia

Wieś trwa sprawne koszenie

żyta. W gromadzie Majko-
wice gmina Bogucice pierw
szy rozpoczął żniwa przodu
jący w gromadzie małorolny
chłop Władysław CZESAK,
a w Marszowicach pierwszy
wyszedł do koszenia żyta
Władysław NATANEK.

Z podgórskich powiatów
napływają również mel
dunki

o gotowości
do akcji żniwnej

Jak nas informuje nasz

korespondent Stanisław
Lach ostatnio odbyło się o-

gólne zebranie członków

spółdzielni produkcyjnej w

Lipowej powiat Żywiec przy
udziale towarzyszy z Żywie
ckiej Fabryki Papieru i Pre
zydium PRN. Na zebraniu

tym poświęconym przygoto
waniu uroczystego obchodu
9 rocznicy PKWN i pierw
szej Tocznicy uchwalenia
Konstytucji PRL spółdziel
cy zameldowali pełną go.to-
wość spółdzielni do żniw i
omłotów. Zobowiązali się
oni pierwsi w powiecie u-

kończyć żniwa i podorywki.
Do współzawodnictwa ze

sobą wezwali spółdzielnię
produkcyjną w Łodygowi
cach.

Spółdzielcy ze Świnnej
Pore.by zobowiązują się
fiprzedać

pierwsze zboże

państwu
Jeden z naszych korespon

dentów donosi o uroczystym
zebraniu spółdzielców w

Świnnej Porębie powiat Wa
dowice, mającym na celu o-

stateczne sprawdzenie goto
wości do żniw i omłotów.

Na zebraniu tym po prze

nym przełamaniu wszelkich
trudności i oddaniu do roz
ruchu turbodmuchawy.

Ogromne znaczenie dla u-

ruchomienia i przyszłej pra
cy wielkiego pieca ma rów
nież oddanie do próbnego
rozruchu drugiego potężne
go, wytwarzającego parę dla

napędu turbodmuchaw, ko
tła w siłowni.

Posiedzenie

delegacji rozejmowych
odbędzie się

dziś o godz. II

PEKIN
Agencja Nowych Chin dono

si z Kaesongu, że koreańsko-
chińska delegacja rozejmowa
opublikowała następujący ko
munikat: •

Dnia 10 lipca odbyło się po
siedzenie niejawne delegacji
obu stron. Następne posiedze
nie zostało wyznaczone na 11
lipca, na godz, 11 rano.

dyskutowaniu przygotowa
nia brygad polowych do ak
cji żniwnej spółdzielcy pod
jęli liczne zobowiązania in
dywidualne i zbiorowe. Zo
bowiązania indywidualne
dotyczyły przede wszystkim
pracy całych rodzin spół
dzielców przy sprzęcie i o-

młotach zboża. Zobowiąza
nia takie podjęli ob. ob.
Wojciech FORTONA, Jozef
KRÓL, Ludwik PROROK

i in. Ze zbiorowych zobo
wiązań spółdzielców podkre
ślić należy m. in. zobowiąza
nie sprawnego przeprowa
dzenia w 50 proc, już na po
lu omłotów zboża, oraz do
konanie podory wek w 100

proc, zaraz po sprzęcie zbo
ża. Spółdzielcy postanowili
pierwsze omłócone zboże do
starczyć uroczyście państwu
w ramach obowiązkowych
dostaw.

GOM w Radłowie

pow, Brzesko

zawarł umowę
o pracę żniwną
na ok. 200 ha

Duże trudności miał re
dłowski GOM — pisze do
nas korespondent J. Uryga
— z zawieraniem umów o

pracę żniwną, z ppwodu nie-

aktywności niektórych peł
nomocników gromadzkich.
Jednak dobra .praca GOM
w wiosennej akcji siewnej,
przeprowadzenie w 160 proc,
planu sianokosów, wyrobiło
GOM-owi zaufanie u radłow-
skich chłopów. Dlatego też
licznie przychodzili zamawia-

jąc maszyny GOM-owskie do

pracy. Do dinia 6 bm. GOM
zawarł umowę na ponad 150
ha koszenia zboża u mało
rolnych i średnich chłopów
orazna30hawPGR.Do
omłotów posiada on wyre
montowanych 5 agregatów
młocarnianych i już zorga
nizowane brygady obsługi.

Również GS w Radłowie

dołożyła pełnego starania by
dobrze zaopatrzyć sklepy w

towary pierwszej potrzeby.
Obecnie GS prowadzi sprze
daż nasion na poplony mało
i średniorolnym chłopom.
Kierownictwo GS zadbało
także o dezynfekcję i przy
gotowanie magazynów do

zbliżającej się kampanii sku
pu zboża.

(fl)

Depesze z okazji
52 rocznicy
Mongolskiej

Rewolucji Ludowej
WARSZAWA

Do

Towarzysza G. Bumacende

Przewodniczącego Prezydium
Wielkiego Hurału Ludowego
Mongolskiej Republiki
Ludowej

UŁAN-BATOR

W 32 rocznicę Rewolucji Lu
dowej Narodu Mongolskiego
proszę przyjąć, Towarzyszu
Przewodniczący, najserdecz
niejsze pozdrowienia i życzenia
od Rady Państwa Polskiej Rze
czypospolitej Ludowej i ode
mnie osobiście.

Niechaj krzepnie i rozwija
się przyjaźń naszych narodów
we wspólnej walce o pokój i

demokrację, jaką prowadzimy
wraz z całym światowym obo
zem pokoju, któremu przewo
dzi wielki Związek Radziecki.

ALEKSANDER ZAWADZKI

Przewodniczący Rady Państwa

Polskiej Rzeczypospolitej
Ludowej.

*

Do

Towarzysza J. Cedenhała
Prezesa Rady Ministrów

Mongolskiej Republiki
Ludowej

UŁAN-BATOR

Z okazji 32 rocznicy Mon
golskiej Rewolucji Ludowej
przesyłam Wam, Towarzyszu
Prezesie Rady Ministrów, w

imieniu rządu i narodu polskie
go oraz moim własnym, gorące

pozdrowienia dla rządu i na
rodu Mongolskiej Republiki
Ludowej oraz dla Was osobi
ście.

Naród polski życzy zaprzy
jaźnionemu narodowi mongol
skiemu dalszego rozkwitu i u-

mocnienia Mongolskiej Repu
bliki Ludowej, życzy mu dal
szych osiągnięć we wspólnych
dążeniach do zabezpieczenia i

umocnienia współpracy mię
dzynarodowej pod przewodem
naszego wspólnego przyjacie
la — wielkiego Związku Ra
dzieckiego i pokojowego współ
życia wszystkich miłujących
pokój narodów.

BOLESŁAW BIERUT

Prezes Rady Ministrów

Polskiej Rzeczypospolitej
Ludowej.

Depeszę z okazji 32 rocznicy
Mongolskiej Rewolucji Ludo
wej, wysłał również minister
Spraw Zagranicznych Stani
sław Skrzeszewski, na ręce mi
nistra Spraw Zagranicznych
Mongolskiej Republiki Ludo
wej,

49X00 cegieł
w ciągu 8 godzin*

RZESZÓW
W toku realizacji swego zobo

wiązania lipcowego trójkowy ze
spól murarski Witolda Świądra —

wielokrotnego przodownika pracy
ze Zjedn. Budownictwa Miejskiego
w Stalowej Woli — osiągnął bardzo

wysoki wynik produkcyjny.
Pracując zespołowo świąder, Ko

łodziej i Tacikiewicz ułożyli w ciH-

gu 8 godzin 49.500 cegieł, czyli
124,77 metrów sześć, muru. Rekord
ten jest tym cenniejszy, że trójka
Świądra kładła nie tylko cale ce-

ffly, ale zużywała również połówki.

Apel Wydziału
Historii Partii

KC PZPR

Wydział Historii Partii
KC PZPR zwraca się z

apelem: do instytucji lub
osób prywatnych, które

posiadają roczniki albo

pojedyncze numery
„Czerwonego Sztandaru"

wydawanego we Lwowie
w latach 1939—1911 o

wypożyczenie ich w celu

sporządzenia fotokopii
lub o ewentualną od
sprzedaż archiwum Wy
działu Historii Partii KC

PZPR.

2) Sprawę o zbrodniczej dzia
łalności L. P. Berii przekazać
do rozpatrzenia Sądowi Najwyż
szemu ZSRR.

Zdemaskowany obecnie wróg
narodu Beria za pomocą rozmai
tych karierowiczowskich machi
nacji wkradł się w zaufanie, prze
ślizgnął się do kierownictwa. Je
śli dawniej jego zbrodnicza an-

typartyjna i antypaństwowa
działalność była głęboko ukryta
i zamaskowana, to ostatnio, sta
jąc się coraz bardziej bezczel
nym i nabierając niepohamowa
nego tupetu Beria począł odsła
niać swe prawdziwe oblicze —

oblicze zaciętego wroga partii
i narodu radzieckiego. Taka ak
tywizacja zbrodniczej działalno
ści Berii tłumaczy się ogólnym

'wzmożeniem dywersyjnej działa!'

ności antyradzieckiej przez wro
gie naszemu państwu międzyna
rodowe siły reakcji. Aktywizuje
się imperializm międzynarodo
wy, — aktywizuje się również

jego agentura. Swe nikczemne

machinacje zmierzające do za
garnięcia władzy rozpoczął Be
ria od tego, że usiłował posta
wić Ministerstwo Spraw We
wnętrznych nad partią i rządem,
wykorzystać organy Ministerst
wa Spraw Wewnętrznych w cen
trum i w terenie przeciwko par
tii i jej kierownictwu, przeciwko
rządowi ZSRR, wysuwa! praco
wników na stanowiska w Mini
sterstwie Spraw Wewnętrznych
wediug kryterium ich oddania

swojej osobie.
Jak obecnie ustalono, Beria

pod różnymi zmyślonymi pre
tekstami hamował wszelkimi

sposobami rozwiązywanie nie
zwykle ważnych, niecierpiących
zwłoki problemów w dziedzinie

rolnictwa. Czynił to w tym ce
lu, aby podkopać kołchozy i wy
wołać trudności w aprowizacji
kraju.

Stosując rozmaite podstępne
chwyty Beria starał się podwa
żyć przyjaźń narodów ZSRR —

główną podstawę wielonarodo
wego państwa socjalistycznego i

główny warunek wszystkich su
kcesów bratnich republik ra
dzieckich, wzniecić waśń między
narodami ZSRR, zaktywizować
elementy burżuazyjnO-nacjona-
listyczne w republikach związ
kowych.

Zmuszony do wykonywania
bezpośrednich dyrektyw Komi
tetu Centralnego partii i rządu
radzieckiego w sprawie umoc
nienia praworządności radzie
ckiej oraz likwidacji niektórych
faktów bezprawia i samowoli,
Beria świadomie hamował reali
zację takich dyrektyw, a w sze
regu wypadków usiłował je
wypaczyć.

Niezbite fakty wskazują, że

Beria zatracił oblicze komuni
sty, przeistoczył się w renegata
burżuazyjnego, stał się w isto
cie rzeczy agentem międzynaro
dowego imperializmu. Ten a-

wanturnik i najmita zagranicz
nych sił imperialistycznych snuł

plany zagarnięcia kierownictwa

partii i kraju w celu faktycz
nego zniszczenia naszej partii
komunistycznej j zastąpienia
polityki ustalonej przez partię
w ciągu wielu lat polityką kapi-
tulancką, która doprowadziłaby
w końcowym wyniku do restau
racji kapitalizmu. Dzięki podję
tym w porę zdecydowanym kro
kom Prezydium KC KPZR, zaa
probowanym jednomyślnie i w

całej rozciągłości przez plenum
Komitetu Centralnego Partii —

zbrodnicze antypartyjne i an
typaństwowe knowania Be
rii zostały zdemaskowane.
Zlikwidowanie zbrodniczej
awantury Berii raz jeszcze
dowodzi, że wszelkie antyradzie
ckie plany zagranicznych sił

imperialistycznych rozbijały się
i będą się rozbijać o niewzru
szoną potęgę i wielką jedność
partii, rządu i narodu radziec
kiego.

Jednocześnie ze sprawy Berii

należy wyciągnąć naukę polity
czną i wysnuć nieodzowne wnio
ski.

Siła naszego kierownictwa
tkwi w jego zespołowości, zwar
tości i jednolitości. Zespołowość
kierownictwa — to naczelna za
sada kierownictwa w naszej par
tii. Zasada ta odpowiada cał
kowicie znanym tezom Marksa
o szkodliwości i niedopuszczal
ności kultu jednostki.

„Przez niechęć do wszelkiego
kultu jednostki — pisał Marks
— nie dopuszczałem nigdy w

okresie istnienia Międzynaro
dówki do publikowania licznych
pism, w których składano hołd
moim zasługom i którymi doku
czano mi z różnych krajów —

nigdy nawet nie odpowiadałem
na nic, co najwyżej czasem be

ształem ich autorów. Gdy pierw

MOSKWA

W artykule wstępnym pt.
„Niewzruszona jedność partii,
rządu i narodu radzieckiego"
.Prawda" pisze:

Pełen niezłomnej potęgi i

twórczych sil Kraj Rad zdecy
dowanie kroczy naprzód drogą
budowy komunizmu. Wcielając w

życie uchwały XIX Zjazdu, Ko
munistyczna Partia Związku Ra
dzieckiego pod przewodem swego
Komitetu Centralnego zapewniła
potężny rozwój wszystkich dzie
dzin gospodarki narodowej. Rea
lizując gigantyczne zadania bu
downictwa komunistycznego, na
ród radziecki jeszcze bardziej ze
spolił się wokół partii i rządu.
Nieustannie umacnia się potęga
ekonomiczna i obronna naszej oj
czyzny, osiągnięte zostały znacz
ne sukcesy w dziedzinie dalszej
poprawy warunków życia robot
ników, kołchoźników, inteligencji,
wszystkich ludzi radzieckich.

Mamy potężny przemysł socja
listyczny, wszechstronnie rozwi
nięty przemysł ciężki — główną
podstawę ekonomiki socjalistycz
nej. Nieustannie wzrasta produk
cja naszego przemysłu budowy
maszyn, zapewniając zaopatrze
nie wszystkich gałęzi gospodarki
narodowej w nowoczesny sprzęt
techniczny. Wielkie sukcesy osią
gnięto w rozwoju przodującej
nauki radzieckiej. Wysoki poziom
osiągnął nasz przftnysł lekki i

spożywczy. Jest on obecnie w sta
nie zaspokajać rosnące potrzeby
ludności miejskiej i wiejskiej na

gruncie realizowanej przez par
tię polityki obniżania cen. Od
budowane w latach powojennych
rolnictwo w większym stopniu
aniżeli przed wojną zaopatrzone
jest w najnowocześniejszy sprzęt
techniczny.

Wszystkie te sukcesy — to wy
nik trwałego sojuszu klasy robo
tniczej i chłopstwa naszego kra
ju, wynik krzepnącej przyjaźni
narodów ZSRR i nieustannego
umacniania jedności moralno-po-
litycznej społeczeństwa radziec
kiego, wynik konsekwentnego
wcielania w życie polityki usta
lonej przez partię komunistycz
ną.

'

Rząd radziecki, prowadząc nie
ugięcie i konsekwentnie politykę
pokoju, niejednokrotnie oświad
czał, że wszystkie nierozwiązane,
sporne problemy międzynarodo
we mogą być rozwiązane w dro
dze rokowań między zaintereso
wanymi krajami. Oświadczenie
to spotkało się z jednomyślnym
poparciem i aprobatą wszystkich
narodów. Nowa pokojowa inicja
tywa rządu radzieckiego, dopro
wadziła do dalszego umocnienia

pozycji międzynarodowej Związ
ku Radzieckiego, do wzrostu au
torytetu naszego kraju, do po
ważnego rozwoju światowego ru
chu na rzecz utrzymania i utrwa
lenia pokoju.

| Inny obraz widzimy w obozie
i imperialistycznym. Widzimy tam

I dalsze zaostrzenie się ogólnego
I kryzysu kapitalizmu, niepohamo-
| waną ekspansję i politykę bez-
'

czelnego dyktatu ze strony im
perializmu amerykańskiego,
wzrost sprzeczności między kra
jami kapitalistycznymi, pogłębia
jącą się coraz bardziej paupery
zację szerokich rzesz ludzi pra
cy.

Tak więc cały bieg wydarzeń
dziejowych świadczy o nieustan
nym wzroście sił demokracji i

socjalizmu z jednej strony i o

ogólnym osłabieniu sil obozu im
perialistycznego z drugiej. Wszy
stko to wywołuje głęboki niepo
kój wśród imperialistów i powo
duje gwałtowną aktywizację
reakcyjnych sil impeQalistycz-
nych, ich gorączkowe dążenie
do podważenia rosnącej potęgi,
międzynarodowego obozu poko
ju, demokracji i socjalizmu, a

przede wszystkim jego przewod
niej siły — Związku Radzieckie
go. Imperialiści szukają w kra
jach. demokracji i socjalizmu o-

parcia w osobach różnych od-

szczepieńców i zdeprawowanych
elementów, aktywizują dywersyj
ną działalność swojej agentury.
Dzisiaj „Prawda" ogłasza komu
nikat o plenum Komitetu Cent
ralnego Komunistycznej Partii

Związku Radzieckiego. W komu
nikacie tym czytamy:

, Plenum KC KPZR, po wysłu
chaniu i omówieniu sprawozda
nia prezydium KC — tow. G. M.
Malenkowa — o zbrodniczej an-

typartyjnej i antypaństwowej
działalności L. P. Berii, która
zmierzała do podważenia pań
stwa radzieckiego w interesie ob
cego kapitału i znalazła wyraz
w zdradzieckich próbach posta
wienia Ministerstwa Spraw We
wnętrznych ZSRR nad rządem
i Komunistyczną Partią Związku
Radzieckiego, postanowiło — u-

sunąć L. P. Berię z KC KPZR
i wykluczyć. go z szeregów Ko
munistycznej Partii Związku Ra
dzieckiego, jako wroga partii
komunistycznej i narodu radzie
ckiego".

Prezydium Rady Najwyższej
ZSRR, po rozpatrzeniu informa
cji Rady Ministrów ZSRR w tej
sprawie postanowiło:

1) Usunąć L. P. Berię ze sta
nowiska pierwszego zastępcy
przewodniczącego Rady Mini
strów ZSRR i ze stanowiska mi
nistra spraw wewnętrznych
ZSRR;

szy raz wstąpiliśmy — Engels
i ja — do tajnego stowarzysze
nia komunistów, postawiliśmy
warunek, by ze statutu wyrzu
cić to wszystko, co przyczynia
się do zabobonnego uwielbiania

autorytetów".
Tylko kolektywne doświadcze

nie polityczne, kolektywna mą
drość Komitetu Centralnego o-

pierająeego się na naukowej
podstawie teorii marksistowsko-

leninowskiej zapewnia prawid
łowe kierowanie partią i kra
jem, niewzruszoną jedność i
zwartość szeregów partii, po-

-myślną budowę komunizmu w

naszym kraju Każdy pracow
nik, bez względu na zajmowane
stanowisko powinien znajdo
wać się pod niesłabnącą kon
trolą partii. Organizacje par
tyjne powinny regularnie spra
wdzać pracę wszystkich orga
nizacji i resortów, działalność

wszystkich pracowników na kie
rowniczych stanowiskach. Nale
ży m. in. poddać systematycz
nej i niesłabnącej kontroli dzia
łalność organów Ministerstwa

Spraw Wewnętrznych. Jest to

nie tylko prawo, lecz bezpośre
dni obowiązek organizacji par
tyjnych.

W całej pracy organizacji
partyjnych i radzieckich nale
ży ze wszech miar wzmagać re
wolucyjną, czujność komuni
stów i wszystkich ludzi pracy.

Dopóki istnieje otoczenie kapi
talistyczne, nasyła ono i będzie
nasyłać do naszego środowiska
swoich agentów dla uprawiania'
działalności dywersyjnej. O tym
trzeba pamiętać, nigdy nie wol
no o tym zapominać i zawsze

trzymać w pogotowiu naszą
broń przeciwko imperialistycz
nym wywiadom i.ich najmitom.

Z całą stanowczością należy
przestrzegać partyjnych zasad
doboru pracowników według
ich kwalifikacji politycznych i

fachowych.
Siła i niezwyeiężoność naszej

partii tkwi w jej ścisłej i nie
rozerwalnej więzi z masami, z

narodem. Zadanie polega na

tym, by umacniać i rozszerzać tę
więź, by wnikliwie reagować na

potrzeby mas pracujących, wy
kazywać stałą troskę o poprawę
warunków życia robotników,
kołchoźników, inteligencji —r

wszystkich Judzi radzieckich.

Świętym obowiązkiem partii
jest dalsze zacieśnianie nie
wzruszonej przyjaźni narodów
ZSRR, umacnianie naszego wie
lonarodowego państwa socjali
stycznego, wychowywanie ludzi
radzieckich w duehu internacjo
nalizmu proletariackiego, zdecy
dowana i nieubłagana walka z

wszelkimi przejawami nacjona
lizmu burżuazyjnego. Mobilizu
jąc twórcze siły naszego
narodu organizacje partyj
ne, radzieckie, związkowe, koni-
somolskie powinny w ten sposób
kierować tymi siłami, aby w

pełni wykorzystać nasze zaso
by i możliwości dla skutecznego
wykonania zadań postawionych
przez XIX Zjazd Partii. Należy
radykalnie podnieść poziom pro
pagandy partyjnej i pracy poli-
tyczno-wychowawczej w ma
sach. Studiować teorię marksi
stowsko-leninowską nie w spo.
sób scholastyczny, nie dogmaty
cznie, dążyć do tego, by przy
swajano sobie nie poszczególne
sformułowania i cytaty, lecz i-

stotę niezwyciężonej, przeobra
żającej świat rewolucyjnej nau
ki Marksa-Engelsa-Lenina-Sta
lina — oto zadanie naszej pro
pagandy.

Uchwała plenum Komitetu

Centralnego KPZR spotyka się
z jednomyślną i gorącą aproba
tą całej partii, całego kraju.
Połączone plenum Moskiewskie
go Komitetu Obwodowego i Ko
mitetu Miejskiego.KPZR wspól
nie z aktywem partyjnym Mo
skwy i obwodu moskiewskiego
dało wyraz głębokiemu oburze
niu z powodu zdradzieckiej
działalności Berii i z całkowitą
jednomyślnością zaaprobowało
uchwałę plenum KC KPZR. Ta
kie same uchwały zapadły na

połączonym plenum Kijowskie
go Komitetu Obwodowego i

Miejskiego Komitetu Partii

wspólnie z aktywem, jak rów
nież w szeregu innych organiza
cji partyjnych.

Stworzona przed 50 laty
przez genialnego Lenina Komu
nistyczna Partia Związku Ra
dzieckiego wyrosła w giganty
czną siłę, zahartowała się w

bojach pod przewodem Lenina,
pod przewodem ucznia i konty
nuatora dzieła Lenina — Wiel
kiego Stalina oraz ich współbo-
jowników. Pod kierownictwem

partii komunistycznej naróu ra
dziecki, ściśle zespolony wokół

jej bojowego sztandaru, doko-'

nuje swego wielkiego historycz-
nego dzieła. W ścisłej jedności
partii, rządu i narodu kraj nasz

zdecydowanie i nieugięcie kro
czy nadal naprzód swą drogą
-— chlubną drogą zwycięsk:ego
budownictwa komunistycznego.
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Połączone plenum •>

Komitetu Obwodowego
i Moskiewskiego Komitetu

Miejskiego KPZR

wspólnie z aktywem partyjnym Moskwy
i obwodu moskiewskiego

MOSKWA

Agencja TASŚ donosi, że w

dniu.' 9 lipca w sali kóiumno-

■wej Domu Związków odbyło się
połączone plenum Moskiewskie
go Komitetu Obwodowego i

Moskiewskiego Komitetu Miej
skiego, partii wspólnie z ak
tywem partyjnym Moskwy i
obwodu moskiewskiego poświę-

wyńików ple-
Centralnego

Partii Związ-
Na pesiedże-

cbeenyćii było

cóńe omówieniu
num Komitetu

Komunistycznej
ku Radzieckiego,
niaęh plenum
około 2. tys. osób.

Uczestnicy plenum wysłu
chali z ogromną uwagą

sprawozdania i odczytanej
jjrzeż referenta — sekre
tarza Komitetu Moskiewskie
go KPZR MichajłóWa — u-

chwały plenum KC KPZR o

zbrodniczej antypartyjnej i

antypaństwowej działalności'
Berii, . Dając wyraz jednolitej

'

Yroli całej moskiewskiej orga
nizacji partyjnej uczestnicy
plenum przyjęli Zgodnymi, dłu
gotrwałymi oklaskami uchwałę
plenum. KC KPZR, w pełni
aprobującą jako jedynie
słuszne, podjęte we właści
wym czasie Zdecydowane kro
ki Prezydium Komitetu Cen
tralnego KPZR dla zlikwido
wania zbrodniczej antypartyj
nej i antypaństwowej działal
ności Berii. Z całkowitą jedno
myślnością i z gorącą aprobatą
przyjęto hucznymi oklaskami
uchwalę plenum KG KPZR p
wykluczeniu L. P. Berii, jńko.
wroga partii i.narodu radziec
kiego ż . szeregów Komunisty
cznej Partii Związku RądżPc-
kiego za zdradziecką działal
ność, zmierzająca do. podważę,
nia państwa radzieckiego —

oraz'uchwalę Prezydium Rady
Najwyższej ZSRR o przekaza
niu sprawy- zbrodniczej dzia
łalności Ł. P. Berii do rozpa
trzenia sądowi najwyższemu.
ZSRR.

Połączone plenum Moskiew
skiego Komitetu Obwodowego j
Moskiewskiego Komitetu Miej
skiego: KPZR J wspólnie z ak
tywem- przekształciło Się w po
tężną manifestację jedności
moskiewskiej organizacji par
tyjnej, jej ścisłego zespolenia
wokół Komitetu Ceni.ralnegó
KPZR. Referent i wszyscy
mówcy . zabierający głos w

dyskusji stwierdzali, że uchwa
ła plenum Komitetu Central
nego KPZR ma ogrónlttś zna
czenie dla partii, dla Całego
narodu radzieckiego. Uczestni
cy plenum oświadczali, że u-

chwała plenum KC KPZR spo
tka się z całkowitym popar
ciem i aprobatą we wszystkich
organiząc.iach partyjnych.

Uczestnicy plenum jedno
myślnie podkreślali, że Komitet
Centralny partii w ciągu ubift-'

głych 4 miesięcy, po zgonie .T.
W. Stalina, zapewnił niezakłó
cone i prawidłowe kierównić-
two całym życiem kraju, doko
nał wielkiej pracy w dziedzi
nie zespolenia partii i narodu
wokół Zadań budowy komuni
zmu, w dziedzinie umocnienia

ekonomicznej i obronnej potęgi
naszej ojczyzny, w dziedzihie

dalszej poprawy warunków ży
cia robotników, kołchoźników’,
inteligencji, wszystkich ludzi
radzieckich. Wcielając w życie
uchwały XIX Zjazdu KPZR(
partia zapewniła potężny roz-

gotowość
poświęcenia wszystkich sił

sprawie zwycięskiego budowni
ctwa komunistycznego.

W imieniu inteligencji ra
dzieckiej, działaczy nauki, lite
ratury i sztuki, — uczestnicy
plenum członek Akademii Top-
czijew, profesor Wowczenko,
pisarz Simonow mówią o suk
cesach nauki i» kultury w

ZSRR osiągniętych pod prze
wodem partii komunistycz
nej. Radzieccy uczeni, pracow
nicy kultury — powiedział czlo-
nek Akademii Nauk Topczijew
— piętnują zbrodniczą anty-
partyjną i antypaństwową
działalność wroga narodu Berii
oraz zapewniają partię i na
ród radziecki, że poświęcą wszy
stkie swe siły i wiedzę pomyśl
nemu wykonaniu historycznych
zadań postawionych przez. XIX

Zjazd partii.
Odpowiadając na wezwanie

• plenum KC KPZR, aby zs Spra
wy Bel® wysnuć naukę polity
czną i wyciągnąć nieodzowne
wnioski dla swej dalszej dzia
łalności, komuniści Moskwy i
obwodu moskiewskiego ujaw
niali i poddawali krytyce nie
dociągnięcia w pracy organiza
cji partyjnych i radzieckich w i
dziedzinie budownictwa gospo
darczego i wychowania komu-

Od stanowiska i czynów rządu USA

zależy w chwili obecnej

pokojowe rozwiązanie
konfliktu w Korei

Komentarz Agencji Nowych Chin

Na Kremlu odbyło się
uroczyste wręczenie

Stalinowskiej
Nagrody Pokoju

japońskiemu bojownikowi o pokój

prof. Ikuo Ojama
PEKIN

W korespondencji z Kaesongu z dnia 8 bm. Agencja
Nowych Chin pisze:

Pismo marszałka Kim Ir Sena i dowódcy ochotników
chińskich Peng Teh-huai*a do gen. Clarka przynosi na
dzieję na rychłe dojście do skutku rozejmu w Korei. Pi
smo fo przesłane zostało w chwili, gdy rokowania rozej-
rnowe wkroczyły w trzeci rok i gdy Li Syn Man, korzy
stając z pobłażania USA, usiłuje wszelkimi Sposobami
storpedować rozejm.
Poważńe niebezpieczeństwo

storpedowania . rozejmu będzie
nadal istniało, jeżeli strona a-

■nierykańska nie zmieni swego
pobłażliwego stanowiska wo
bec Li Syn Mana. Właśnie w

: momencie, gdy. w Panmundżo-
> nie spotkali się Oficerowie lą-
l cznikowi obu stron, Robertson

odbywał swą jedenastą rozmo-

■;wę z Li Syn Manem. Jak’ wy
nika z licznych doniesień, w

Seulu panuje napięta atmosfe-
: ra. Krążą pogłoski, że Li Syn

Man zamierza dokonać nowych
aktów Sabotażu, aby .uniemoż
liwić podpisanie rozejmu.

Według doniesień agencji a-

merykańskiej International
News Serwice, plany Li Syn
Mana przewidują: 1) „zwolnie
nie" przeszło 10 tysięcy jeńców-
chińskich internowanych na

___

.......

wyspie ^Czhdżudo, a nie podle- strona amerykańska będzie na
dal pobłażała Lh Syn Manowi,
możliwe jest, że istotnie Li
Syn Man rzuci na stół swoją
ostatnią kartę, by udaremnić
rozejm. Tu właśnie tkwi nie
bezpieczeństwo obecnej sytua-.
cji. Strona koreańsko-chińska
zwróciła na tó uwagę i zażą
dała, by strona amerykańska
podjęła skuteczne kroki, które
zapewniłyby przestrzeganie
przez rząd i armię Li Syn Ma
na układu rozejmowego i

wszystkich innych porozumień.
“ ' 'i ', czy strona

amerykańska podejmie kroki

zapewniające urzeczywistnienie
rozejmu, którego pragną naro- ,

MOSKWA
W dniu 9 bm. odbyło się na Kremlu uroczyste wręczenie

Międzynarodowej Nagrody Stalinowskiej „Za Utrwalanie Po
koju Między Narodami" profesorowi Ikuo Ojama, deputowa
nemu do parlamentu japońskiego, wybitnemu bojownikowi 0
pokój. W uroczystości wręczenia nagrody wzięli udział licz
ni przedstawiciele moskiewskich zakładów pracy, kołchozów
okręgu moskiewskiego, uczeni, pedagodzy, lekarze, pisarze i
artyści.

List angielskich
jeńców wojennych
do Izby Gminwój wszystkich dziedzin gospo-

'

komunistycznej, ich
darki narodowej. Konsekwen
tne realizowanie przez rząd ra
dziecki pokojowej polityki do
prowadziło do dalszego umoc
nienia międzynarodowej pozy
cji ZSRR, do wzrostu autory
tetu naszego kraju oraz do po
ważnego rozwoju światowego
ruchu na rzecz utrzymania i u-

trwalenia pokoju. Komitet Cen
tralny partii wykazywał szcze
gólną troskę o zapewnienie je
dności w kierowaniu partią i
rządem dla pomyślnego rozwią
zania podstawowych zadań bu
dowy społeczeństwa komunisty
cznego.

Z gniewem i oburzeniem u-

Czestnicy dyskusji mówili na

plenum o zdradzieckiej działal
ności nikczemnego wroga partii
i narodu radzieckiego, agenta
imperializmu międzynarodowe
go —■Berii.

— Ohydna działalność Berii
— tego btirżuazyjnego renega
ta —- v.'ywołujć oburzenie całej
partii, cadego narodu radziec
kiego — powiedział sekretarz

leninowskiego Komitetu Dziel
nicowego KPZR w Moskwie

Gułajew. Z głębokim, zadowole
niem przyjmowane są podjęte
we właściwym czasie i zdecy
dowane kroki Komitetu Cen
tralnego naszej partii w celu
zlikwidowania zbrodniczej, an- nistycznego.
typartyjńe.j i antypaństwowej Na plenum przytaczano kon-

••
" Sekretarz kretne fakty świadczące o tym,

że w Moskwie i w obwodzie mo
skiewskim są jeszcze pozostają
ce w tyle przedsiębiorstwa prze
mysłowe, że niektóre kołcliczy
znajdują się w stanie zaniedba
nia. Uczestnicy plenum Zgła
szali praktyczne propozycje w

sprawie zlikwidowania tych nie
dociągnięć. Wiele uwagi poświę
cono na plenum zadaniom or
ganizacji partyjnych w dzie
dzinie usprawnienia pracy par-
tyjno-organizaćyjpej i ideologi
cznej. W moskiewskiej organi
zacji partyjnej, jak podkreśla
no na plenum, są poważne nie-,
dociągnięcia w dziedzinie prze
strzegania opracowanych przez

_ __ , Lenina bolszewickichzasad 'kie-.
czp'vm Ubyć'ćztijńyip. Powinni-' rownictwa partyjnego. Niektó-

- re re.iąnowe i miejskie komitety
partii naruszają ustalone przez
statut KPZR terminy zwoływa
nia posiedzeń plenarnych, za
sady zespołowego kierownictwa,
nie zapewniają rozwijania nale
żytej krytyki i Samokrytyki.

Podkreślano “poważne niedo
ciągnięcia w dziedzinie propa
gańdy partyjnej. W partyjnej
piopagandzie moskiewskiej or
ganizacji partyjnej w ostatnich

Tatach doszło do odchylenia od
marksistowsko • leninowskiego
pojmowania sprawy roli jedno
stki w historii. Zamiast prawi
dłowo wyjaśniać rolę partii ko
munistyczhej jako kierowniczej
siły w dziele budowy komuniz
mu w naszym kraju, propagan
da partyjna zbaczała niejedno
krotnie na drogę kultu jednost
ki, co prowadzi do pomniejsze
nia roli partii i jej kierowni
czego ośrodka, do osłabienia
twórczej aktywności mas par
tyjnych i szerokich rzesż ludu,
pracującego. Twórcze podejście
do sprawy opanowania nauki
Marksa-Engelsa-Lenina • Stali
na zastępuje się w Szeregu wy
padków dogmatyzmem i talmu-

dyziiiem. Nie poświęca się nale
żytej uwagi ideologicznemu Za
hartowaniu kadr partyjnych,
radzieckich, gospodarczych, wy
chowywaniu ich w duchu ścisłe
go przestrzegania dyscypliny
partyjnej i państwowej. Pod
kreślano również, że organiza
cje partyjne iiie udzielają do
statecznej uwagi propagowa
niu idei patriotyzmu radziec
kiego, przyjaźni narodów
ZSRR, wychowywaniu ludzi
pracy w duchu czujności, poli
tycznej, w duchu socjalistycz
nego stosunku do pracy i wła
sności socj allśtycziiej.

. W uchwale powziętej w atnio
sferze całkowitej jednomyślne
ści i zwartości połączone ple
num moskiewskiego Komitetil

Obwodowego i moskiewskiego
Komitetu Miejskiego KPZR a

próbuje w całej pełni uchwałę
Komitetu Centralnego Komuni
stycznej Partii Związku Radzie

ćkiego i przyjmuje ją jako Wy
tyczną podlegającą bezwzględ
nemu wykonaniu. Nakreślone

zostały praktyczne środki Wcie
lenia*w życie przez organizacje,
partyjne Moskwjy j obwodu mo
skiewskiego zadań, postawio
nych przez plenum Komitetu.
Centralnego naszej partii. •

„Połączone plenum moskiew
skiego komitetu obwodowego i
moskiewskiego Komitetu Miej
skiego KPZR wspólnie ż akty,
wem — głosi uchwała — Zape
wilia Komitet Centralny Kemu
ńistyczhej Partii Związku Ra
dzieckiego, 'że, moskiewska or

ganizacja partyjna będzie na

dal wierną i niezawodną esto

ją. Komitetu Centralnego partii
Moskiewska organizacja -par

ty.ina jeszcze bardziej, zespól-

działalhości Berii.
Naro-Fomińskiego Miejskiego
Komitetu partii I. Kopierikin .

podkreśla w swym przemówie
niu głęboki sens i ogromne zna
czenie uchwaiy plenum KC
KPZR,. Kópienkin krytykuje
niedociągnięcia w pracy ideolo
gicznej oraz mówi o koniecz
ności szerszego rozwijania kry
tyki i samokrytyki, wykazywa
nia większej czujności w pracy.

— Partia nasza uczy — mó
wi dyrektor kombinatu „Trieeh-
gornaj a m anufaktura" Seweria-
n.ówa — że zawsze i we wszy
stkim należy dochowywać wier
ności zasadom, wykazywać o-

strość polityczną, zawsze pa-,
wftiiętać o otoczeniu kapitalisty-
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śmy wyciągnąć ze sprawy Be
ri! wnioski polityczne. Teh od-

szczepieniec i zdrajca wkroczył
na drogę potwornych zbrodni,
usiłował przeszkodzie Sprawie
budownictwa komunistycznego
w naszym kraju. Jesteśmy głę
boko wdzięczni KC naszej par
tii, który zdemaskował i unie
szkodliwił tego zdrajcę.

Przewodniczący kołchozu
„Boriec" Ażirkow oświadczył,
że żadnym wrogom nie uda się
nigdy podważyć ustroju koł
chozowego w ZSRR. Chłopstwo
kołchozowe, wychowane przez
partię komunistyczną powita
z zadowoleniem kroki podjęte
przeciwko wrogowi mas pracu
jących —. Berii.

Przedstawiciele masowych
Organizacji ludu pracującego
— przewodniczący Moskiew
skiej. Obwodowej Rady Związ
ków Zawodowych Wasiliew i
sekretarz Moskiewskiego Ob
wodowego Komitetu Komsomo-
łii Chełdiejew, wyrażając opi
nię milionów członków związ
ków zawodowych, komsomol
ców, młodzieży, mówią z gnie
wem o nikczemnych, wrogich
poczynaniach Berii. Mówcy
podkreślają zespolenie wszyst
kich ludzi pracy wokół partii

Agresywna polityka zachodu

podstawowym źródłem

, prowokacji berlińskich
Wypowiedź dziennika „Neues Deulschland"

BERLIN
W artykule wstępnym « dnia 9 bm., dziennik „Neues Deut-

schland** raz jeszcze analizuje wydarzenia z dnia 17 czerwca.

Dziennik, podkreśla konieczność niesłabnącej akcji uświada-

tóiającej wśród mas pracujących NRD w związku z prowo
kacją faszystowską z dnia 17 czerwca, rozpętaną w demo
kratycznym sektorze Berlina - - ■-- ... .

Dziennik ófńawia Szczegóło
wo niesłuszne opinie niektó
rych członków partii, jakoby
obecnie należało mówić nie
tyle o prowokacyjnym faszy
stowskim charakterze wyda
rzeń dnia 17 czerwca, ile o błę
dach, .jakie popełniła partia i
które doprowadziły do tego, że

część robotników uległa pfo-
wbkacj i faszystowskiój.

„Neuds Deutśćhland" Stwier
dza, że Niemiecka Socjalistycz
na Partia Jedności nigdy nie
■twierdziła,' że trzeba mówić

tylko o prowokatorach i nigdy
nie v/yfz6kała się krytyki w

stosunku dó partii. Fakty
wskazują — pisze dziennik —■
że ŚED uznała popełnione
przez siebie błędy już na kilka

tygodni blzdd 17 czerwca, a w

uchwale Biura Politycznego
KC SED Z dnia 9 czerwca o-

twarcie i uczciwie ujawniła po
pełnione błędy i równocześnie
zapoczątkowała zdecydowanie
nowy kurs, którego Celerń jest
systematyczne polepszenie wa
runków bytu ludności i przy
spieszenie pokojowego zjedno
czenia Niemiec. Wydarzenia z

dnia 17 czerwca — podkreśla
dziennik — nastąpiły oczywiś
cie nie diatego, by ludność by-

ł
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Man jest
że Stany
mu popar-
kontynuo-

prasowycli, Li Syn
nadal 'przekonany,
Zjednoczone udzielą
cia, gdyby żechciał
Wać wojnę.

Korespondent agencji Reute
ra utrzymuje, że Li Syn Man

pragnie również „wbić klin po
między Stany Zjednoczone a

Wspólnotę Brytyjską". Według
informacji tejże ągęneji, Li

Syn Man w razie podpisania
rozejmu może „rzucić na stół
swą ostatnią kartę", kierując
armię poludniowo-koreańską
na północ. Sądzi pn, że Stany
Zjednoczone nie mogłyby sobie

pozwolić na dopuszczenie do u-

nicestwienia tej armii i musia-

lyby ostatecznie dopomóc jej.
Ze Wszystkich tych wiadóó

mości wyń<ka —• pisze Agen
cja Nowych Chin — że jeżeli

gających bezpośredniej repa
triacji;2) „zwolnienie" jesz
cze przeszło 8 tysięcy jeńców
z Koreańskiej Armii Ludowej;
3) odmowę wycofania się ze

strefy zdemilitaryzowanej
'

podpisaniu rozejmu.
Na wiadomość o odpowiedzi

strony koreańsko-chińskiej ńa

propozycje gen. Clarka połu-
dniowo-kpreański „minister
spraw zagranicznych" oświad
czył, że Stpny Zjednoczone po
winny uprzedzić Li Syn Mana ■Zachodzi pytaniej

i
i

i po

o podpisaniu rdzejniu na trzy
dni z góry, aby Li Syn Man
mógł zastanowić Się nad sWo-
im dalszym postępowaniem- Z dy całego świata, czy też bę-
braku takiego zawiadomienia
dojść może’ do „zamieszania"^
za które j.rząd Li Syn. Mana
iiie będzie ponosił odpowiedział'
ności“.

WedłUg szeregu doniesień

dzie nadal pobłażała Li Syn
Masowi w jego wysiłkach stor

pedowania rozejmu. Strona a-

merykańska będzie musiała
odpowiedzieć na to pytanie
czynami, a nie tylko słowami.

PEKIN

Agencja Nowych Chin donosi że
63 angislskich jeńców wojennych,
przebywających w obozie Pekton
(Korea półnecna), wysłało do
brytyjskiej Izby Gmin list, w któ
rym domagają się ,,zmiany obec
nej niekorzystnej sytuacji1'. Jeńcy
ci określają bezprawne „zwolnie
nie" przez Li Syn Mann jeńców
wojennych jako akt ,,zmierzający
niewątpliwie do całkowitego stor

pedowania rokowań rozejmo-
wych”.

Prowokacje Li Syn Mana — pi-
szą jeńcy brytyjscy — oznaczają
przedłużenie wojny koreańskiej, a

tym samym odroczenie dnia, kiedy
jeńcy wojenni będą mogli powró
cić do ojczyzny. ,.Napełniła nas

otuchą wiadomość — głosi list —

że narody całego świata nie pozo
stały obojętne i bezczynne, że do
magają się od swych rządów uka
rania przestępców, winnych po
gwałcenia podpisanego porozumie
nia".

V/ zakończeniu listu jeńcy wo
jenni oświadczają, że gotowi xą
poprzeć każdy krok zmierzający do
zmiany sytuacji na lepsze.

Wiec przedwyborczy
Robotniczej Partii

Postępowej Kanady
LONDYN

W Ottawie odbył się przed
wyborczy wiec Robotniczej
Partii Postępowej 'Kanady. Na
wiecu przemawiali kandydaci
do parlamentu federalnego ’Da
niel Neronberg i Ernest Gor-
wais. Wygłosił również prze
mówienie przywódca Robotni
czej Partii Postępowej Tina
Buck, który obszernie przed
stawił program wyborczy par
tii oraz zdemaskował antyna-
rodcWą politykę kanadyjskich
kół rządzących.

Przewodniczący komitetu
do Spraw Międzynarodowych
Nagród Stalinowskich, czło
nek Akademii Nauk Dymitr
Skobielcyn wręczając Ikuo

Ojamie nagrodę, powiedział, że
ludzie radzieccy w osobie Oja-
my witają serdecznie cały na
ród japoński, wszystkie demo
kratyczne siły Japonii.

Glonek Akademi Nauk Sko
bielcyn zobrazował wybitne za
sługi profesora Ikuo Ojamy w

w&lpe przeciwko groźbie .woj
ny.

Przemówienia podczas uro
czystości wręczania nagrody
wygłosiii: w imieniu 'radziec
kiego Komitetu Obrony Poko
ju — przewodniczący Komite
tu, pisarz Mikołaj Tichonow. w

imieniu Akademii Nauk ZSRR
— G. Aleksandrów, w imieniu

Antyfaszystowskiego Komitetu
Kobiet Radzieckich — prof.
Katarzyna Wasiukowa, w imię
niu Związku Pisarzy Radziec
kich — Borys Agapow, w i-
mieniu Moskiewskiego Uni
wersytetu Państwowego —

profesor Aleksander Jefimow.

Przemawiała również przed
stawieielka bawiącej w Mos
kwie delegacji kobiet japoń
skich. które brały udział w

Światowym. Kongresie Kobiet

W Kopenhadze, pani Tosiko

Akamątsu.
W odpowiedzi profesor Ikuo

Ojama wyraził głęboką
czność za

czyi.
Mówiąc

obrońców
ma oświadczył:

— Wszyscy miłujący pokój
ludzie są obecnie przekonani,
że nie ma takich konfliktów

międzynarodowych, których
nie można byłoby uregulować
w drodze rokowań. Tym wła
śnie duchem przepojone są

wszystkie uchwały odbytej
niedawno w Budapeszcie sesji
Światowej Rady Pokoju. Je
steśmy przekonani — oświad
czył mówca — że jeśli' naród

japoński walczyć będzie ze

wszystkich sił o zachowanie

pokoju, uzyska poparcie
wszystkich miłujących (pokój
narodów.

Zebrani gorąco oklaskiwali ■
japońskiego laureata Między
narodowej Nagrody Stalinow
skiej „Za Utrwalanie Pokoju
Między Narodami".

Mowy ambasador ZSRR

w Afganistanie

okazany mu

wdzię
zasz-

ruchuo zadaniach

pokoju, prof. Oja-

1 w niektórych miastach NRD,
la niezadowolona z nowego
kursu, który przecież odpowia
da jej pragnieniom, przeciwnie
wydarzenia Z dnia 17 ćźerwca

nastąpiły dlatego, że Wrogowie
narodu i podżegacze wojenni
ż Bonn i Waszyngtonu, opano
wani dziką nienawiścią, zor

gańiżowali w tym dniu prowo
kację faszystowską, ażeby przy
jąomocy wszelkich środków,
nie Wyłączając najbardziej
Zbrodniczych, przeszkodzić par
tii i rządowi' w przezwycięże
niu błędów i

wego kursu.

Agresywne
Waszyngtonu,
xia Całym świście staje się co
raz bardziej oczywista — pi
sze kończąc „Neues Deutsch-
lańd“ — gotowe są rozpocząć
nowe awantury i. prowokacje,
aby przeszkodzić odprężeniu
międzynarodowemu. W obliczu
tej ,sytuacji naczelnym naszym

‘

swe szeregi’wokół KĆ 1CPZR i
zadaniem jest niestrudzone wy
jaśnienie rzeczywistego chara
kteru wydarzeń z dnia 17 czer
wca jako prowokacji wojen
nej. Pierwszym naszym obo
wiązkiem jest uodpornienie lu
dzi pracy przeciwko wszelkim

nowym prowokacjom faszy
stowskim.

w realizacji no-

kóła z Bonn i

których izolacja

pod jego wypróbowanym kiaro
i wnictwem poprowadzi masy pfa'

c.u.iące Moskwy i obwodu mo

i r.kiewskiego do walki o weiele
1 nie w życie polityki ustalonej
| przez partie, o urzeczywistni?
Inie wspaniałego'programu bu
downictwa komunistycznego w

| naszym kraju".

Reakcyjny rząd austriacki

prowadzi dyskryminacyjnq politykę
wobec Dolnej Austrii

WIEDEŃ
Agencja TASS donosi:
Już od wiciu lat rząd au

striacki prowadzi dyskrymina
cyjną politykę wobec jednej z

Adenauer

przyjął wizytę
zimtórza wejeisnegs

Bsflsteiiia

BERLIN

Agencja ADN pódaje'— po
wołując się na doniesienia a-

merykańskiej agencji United
■Press — że kanclerz boński
Adenauer przyjął niedawno

b. hitlerowskiego marszałka,
zbrodniarza Wojennego vón

Manśteina, który ód lutego br.

zgodnie z rozporządzeniem
sielskiej wysokiej komisji
Niemczech zachodnich, i.,
zwolniony z więzienia. Rozrno
Wa Adenauera z Mansteinenl

trwała blisko . godzinę. Rozmo
wa ta pozosta.je w ścisłym
związku z wizytą kancleiza

bońskiego w więzieniu wV/erl,
gdzie rozmawiał z b. hitle
rowskim generałem SS Kurtem

Mayerem, gen. von Falkeńhor-

stem i innymi zbrodniarzami

wojennymi. Podczas sWej wi
zyty w Werl Adenaućr zapew
nił zbrodniarzy wojennych, że

uczyni wszystko, aby zostali

oni zwolnieni.

an
ty

Został

największych prowincji kraju
—• Dolnej Austrii, wchodzącej
w skład radzieckiej strefy o-

kupacyjnej. Fakt dyskrymina
cji Dolnej Austrii zmuszeni są
nawet przyznać przedstawiciele,
kół gospodarczych, którzy zwy
kle całkowicie popierają
wszystkie poczynania rządu.

Dziennik „Wićner Boersen-

kurier" Opublikował artykuł
przewodniczącego Izby Handlo
wej Dolnej Austrii Mussila,
który podkreśla, że „obecnie
prowadzi się politykę dyskry
minacji gospodarczej wobec

Dolnej Austrii. Polityka ta wy
raża sig.w tym, że Dolną Au
strię pozbawia się kredytów
państwowych, “'przeznaczonych
na walk£ z bezrobociem, na bu
dowę dróg i ńa

mieszkaniowe, na

styki itd.“ Mtiśśil

wskutek polityki
kresie od. końca 1931 roku do

końca 1952 roku— Mczba osób

zatrudnionych w gospodarce
Dolnej Austrii zmniejszyła sćę
prawie o 30 proś.

Mussij. stwierdza również, że

polityka ograniczania wymia
ny handlowej z naturalnymi
partnerami Austrii —.krajami
demokracji ludowej, powoduje
wielkie straty dla góśpodarki
Dolnej Austrii, ponieważ liczne

gałęzie przemysłu tej prowin
cji nie mogą zbywać Swej pro
dukcji' na rynkach Europy
wschodniej i otrzymywać stam
tąd niezbędnych surowców.

budownictwo

lozwój tury-
wskazuje, że

rządu w 0-

Nauczyciele koreańscy pra
cują ofiarnie nap kształce
niem młodego pokolenia poko
nując trudności spowodowane
działaniami wojennymi. Na
Idjętiu: lekcja w j szkole ień-
ikiej w Phonlanie, Fot. CAF

w
wzrasta bezrobocie

LONDYN

Biuro do . spraw najmu ro
botników portowych ogłosiło
sprawozdanie za rok 1052. Ze

sprawozdania wynika, że wo
bec zmniejszenia importu i
niechęci angielskich kół rzą
dzących do rozwijania handlu
ze Związkiem ■Radzieckim,
Chinami i krajami demokracji
.ludowej, nastąpił gwałtowny
spadek zatrudnienia robotni
ków portowych; W roku 1952
przeciętnie 11.834 robotników

portowych spośród 56.832 nie
miało zapewnionej codziennej
pracy. ...

Handel zagraniczny
Kanady

pod znakiem deficyia
LONDYN

Handel zagraniczny Kanady
przezywa poważne trudności.
Według danych oficjalnych, w

ciągu ■5 miesięcy br. import
Kanady przewyższył eksppri o

20990,1 tysięcy dolarów. Euś-
port Kanady zmniejszy! się w

;ym czasie o 13iżUU tysięcy
denarów, a import

‘

zwiększył
■się o 1813600 tysięcy .aoiarów.
I W rezultacie ekspansji hah-
• dlowej i protekcjonistycznej
po.iiyki Sianów Zjednoczo
nych deficyt w wymianie han
dlowej Kanady z USA wyniósł
W ciągu 5 miesięcy 378 milio
nów dolarów.. Eksport kana-

! dyjski do Anglii w tymże cza-

i sle zmniejszył się o 79600 ty-
j sięcy dolarów.

MOSKWA

Jak donosi agencja TASS, Mi
chał Wasilewicz Diegtiar miano
wany został przez Prezydium Rady
Najwyższej Związku Radzieckiego
ambasadorem nadzwyczajnym , i

pełnomocnym ZSRH1 w Afganista
nie.

Prezydium Rady Najwyższej
Związku Radzieckiego zwoinyo A.

F. Fiedorowa z obowiązków am
basadora nałtzwyczajnege i pełno
mocnego ZSRR w Afganistanie w

związku z przeniesieniom go na

inne stanowisko, r

Podstawowe idee polityki angielskiej
są całkowicie sprzeczne ■

z polityką USA
Wypowiedzi prasy francuskiej

PARYŻ
W ostatnich dniach, w związku z rozpoczynającą się w

Waszyngtonie konferencją ministrów spraw zagranicznych
I SA, Anglii i Francji, prasa francuska poświęca wicie u-

wagi rozbieżnościom między Anglią, a Stanami Zjctlnoczonv-
mi, przy czym poszczególne
politykę USA.

Organ francuskich kól go
spodarczych „Les Echos" stwie
rdza. że „sprzeczności angiel-
sko-amerykańskie nic są wy
mysłem".

W sposób bardziej konkret
ny pisze o tych sprzecznoś
ciach na łamach „Information"
w artykule pi. „Antagonizm
angielsko-amerykański" jeden
z przywódców radykałów —

Daladier. Podkreśla on, że

„podstawowe idee polityki an
gielskiej... są absolutnie prze
ciwstawne polityce amerykań
skiej w tej postaci, jak ujął
to Dulles w swoim przemó
wieniu z 30 czerwca".

Daladier pisze dalej, że czo
łowym politykom USA, a w

szczególności sekretarzowi' sta
nu Dullesowi, brak realizmu
w ocenie sytuacji. Nie widzą
oni rzeczywistego stosunku sił

ną arenie międzynarodowej.
„Dulles — stwierdza autor —

nie jest zainteresowany w

konferencji czterech mocarstw.

Główną jego troską jest szyb
ka remilitaryzacja Niemiec,
zachodnich, których ministro
wie i generałowie w ciągu o-

statnich tygodni jeden za dru
gim udają się do Waszyngto
nu... Anglia uważa, że polity
ka ta opiera się na niebezpie
cznych złudzeniach". Stwier
dzając następnie, że rozbież
ności między polityką zagra
niczną USA a polityką zagra-1’
nlcżną Anglii mają poważny
charakter, Daladier . pisze:
„Antagonizm między’ tymi
dwoma kierunkami polityki
pogłębia się z każdym dniem.

My’ , uważamy, że polityka
Churchilla spotyka się z sze
roką sympatią narodów Eu
ropy zachodniej". Kończąc,
Daladier wzywa dó odroczenia
ratyfikacji układu o „europej
skiej wspólnocie obronnej".

VZ tymże numerze . „Infor
mation" ukazał się artykuł
znanej publicystki francuskiej
Genevievę Tabouis, która .

wskazuje, że „w bloku atlan
tyckim istnięją .dwie polityki
— polityka prezydenta Eisen
howera i polityka premiera
brytyjskiego Churchilla". Au
torka wypowiada się za po
parciem tez Churchilla.

Jednocześnie prasa francus
ka ocenia sceptycznie perśpeli-
tywy waszyngtońskiej konfe
rencji trzech ministrów spraw
zagranicznych. Wspomniane
już pismo „Les EChos" oświad
cza: ,,Ministrowie dokonają
przeglądu wydarzeń, ale nie
zdołają przyjąć żadnych zobo
wiązań w imieniu swoich kra-

i;

pisma burżuazyjne krytykują.

jów, gdyż lord Salisbury jedy
nie tymczasowo pełni obowią
zki brytyjskiego ministra

spraw zagranicznych, DulJesa
krępuje . Kongres amerykań
ski, a Georges Bidault daleki
jest od reprezentowania jed
nomyślnej opinii rządu.,a tym
bardziej opinii publicznej
Francji".

Robotnicy
całego świata .

domagają sig ;

jak najszybszego
zawarcia roze|mu

w Korei
LONDYN

donosi, i& uczestnicy do*
konferencji Krajowego
Zawodowego Kolejarzy
przyspieszenia zawarcia

w Korei oraz zwołani i
mocarstw, w

niit}-
rozWójit
między

Prasa

roozuej
Związku
zażądali
rozejmu
konferencji pięciu
celu omówienia problemów
dzynarorlowych i sprawy
stosunków
Wschodem a

Uczestnicy
li rezolucje,
Brytyjskiego

handlowych
Żaehodezn.
konferencji

domagającą się od

Kongresu Trade T-
ilionuw i od opozycji labourzyślow-
ski-ej w parlamencie, aby wezwa
ły do podjęcia kroków, mających
na celu zwołanie konferencji wiel
kich mocarstw i rozszerzenie wy
miany handlowej.

Projektodawca tej rezolucji, de
legat Maenaughton oświadczył, że

postępowanie
w i poważną
rozejniowych

uchwal’’-

Li Syn Mana stanoj-
gfrożbą dla rokowań
w Korei,

*

PEICfN
Również naród syjamski żąda

położenia kresu wojnie korcań-
skiej. Dziennik syjamski ,,Daily
Mai" donosi, że do redakcji wply-
ńeto wiele, listów od ludności Sy
jamu, która domaga się zakończę'
nia wojny w Korei.

protestacyjny
w Australii

MOSKWA

Agencja Tz\SS donosi z Sydnpy,
że związek zawodo wy robotników
przemysłu, budowy maszyn w Au
stralii,. lezący przeszło 70 tysię
cy członków, przeprowadzi! w dii i u

8 bm strajk p-roifi^biuyjny prze
ciwko podjętym przez władze pró
bom roztoczenia kontroli nad .wy
borowi i do kierownictwa tć&ó
związku. ,

W związku ze strajkiem, w ca
łej Australii odbyły się wiece
robotników przemysłu budowy ma
szyn. Na wiecach tych roboto:ry
wyrazili całkowite poparcie dla
kierownictwa związku zawodowe
go.
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Dwie organizacje partyjne
— dwa style pracy

Z
dawać by się mogło, że spra
wa opieki nad nowoprzyjęty
mi do partii towarzyszami,

’

a więc sprawa ich politycznego i

ideologicznego wychowania, po
winna być dla każdej organiza
cji partyjnej problemem zawsze

aktuałnyi^l niezmiennie ważnym.
Ro przecież wychowanie n twych
ludzi na bojowych, oddanych
partii, prawdziwych komunistów

.— to sprawa wzmocnienia partyj
nych szeregów, to punkt wyjścio
wy dla rzetelnej realizacji zadań,
jakie przed organizacjami partyj
nymi stoją.

Tymczasem różnie ro w . rćz-

rych organizacjach bywa. Wez-

tny jako przykład sprawę opieki
nad nowoprzyjętymi kandydata
mi W kopalni „Brzeszcze".

W oddziałowej organizacji par
tyjnej „Jawiszowice-dół" przyję
to ostatnio 10 nowych towarzy
szy. Uznano ten fakt za niewąt
pliwy sukces, po czym powie
rzywszy opiekę nad nimi orga
nizatorowi grupy — przestano
się nimi dalej zajmować.

Nadobnie wygląda „opieka" nad

kandydatami w oddziałowej or
ganizacji „Jawiszowice-powierzch-
nia“, czy w straży przemysło
wej, gdzie dla odmiany opieka
należy do egzekutywy.

Pewną różnicę (w sensie pozy
tywnym) można zauważyć w od
działowej organizacji „Brzeszcze-
d'-ł". Tam opiekę nad poszcze
gólnymi kandydatami przydzie

lono — w formie zadań partyj
nych — szeregowym członkom

partii.
Trudno to jednak nazwać roz

wiązaniem sprawy. Opieka ta jest
najczęściej formalna, a praca wy
chowawcza ogranicza się jedynie
do — rzadkich zresztą — roz
mów indywidualnych z nowymi
kandydatami. O innych formach

pracy polityczrta-wychowawczei
nie ma juT mowy. Zapomniano
nawet o takiej podstawowej, ja
ką jest... dobry przykład „opie
kuna".

Do wynadków wcale rtieodo-

sobnionych należą bowiem fak
ty n:ezdyscyplinowania
szy, opuszczania przez’
Frań (np. tow. Gawlik,
tmorem wykręcał sie od
n:a na zebraniu). Wiąże
zresztą bardzo śi
kontroli pracy i
lrr-ń . partyjnych -

towarzysze z organizacji kopal
nianej:

— Komitet je«t tak zajęty wal
ką o pia t, że... nie ma czasu in
teresować się, jak wygląda pra
ca wewnątrz poszczególnych od
działowych organizacji partyi
r.ych.

Klasyczny przykład oderwania

produkcji od polityki, klasyczny
przykład wąskiego, niepartyjnego
praktycyzmu.

*

Warto, żeby Komitet Zakłado
wy kop; „Brzeszcze" zapoznał
się np. z formami pracy politycz
nej z nowoprzyjętymi kandyda
tami, jakie stosuje się w organi
zacji partyjnej kopalni im. B . Bie
ruta.

Tam organizacja partyjna,
przyjmując nowego kandydata, z

miejsca przydziela mu partyjne
zadanie i włącza do szkolenia.
Dwóch doświadczonych, 0 dłu
gim stażu partyjnym, towarzyszy,
czuwa nad nim, obserwuje
pracę i postawę, pomaga,
go, służy radą.

Opiekę nad kandydatem
tacza również organizator
py, do którego należy także
trola wykonania powierzonych
kandydatowi zadań partyjnych.

Kandydat podnosi sWą Wiedzę
ideologiczną w czasie szkolerfia,
zapoznaje się ż wieloma proble
mami polityki międzynarodowej
i wewnętrznej oraz ze sprawami
i życiem kopalni poprzez rozmo
wy z towarzyszami, uczestnictwo

na zebraniach i odprawach grupy.

Tak pojęta i stosowana opieka,
przy użyciu różnych form i przy
udziale doświadczonych towarzy
szy partyjnych na pewno spełni
swoje zadanie.

Ną podstawie korespondencji
tow. tow. KOLARCZYKA

i W. BASIURY

GAZETA KRAKOWSKA

Ctars Miasta w Waraiawia.

Wiifak itrtńy Prani.

CAF — fot. Szyperkd

Z problematyki 11 Wojewódzkiej Konjerenc.il ZMP

Dwa główne zadania

jego
uczy

Tysiączny wyriMtnttwany
wiz wpiiicił stacją

. Technicznej Obstali
samschsdśw w Krakania

Przćd dwoma miesiącami roz
poczęła w Krakowie pracę naj
większa i fiajnowocześniejsza w

kraju Stacja technicznej obsług'
Samochodów — poważne zaple
cze naszego rozbudowującego sę
stale przemysłu motoryzacyjne
go-

Z tygodnia na tydzień rośnie
w zakładzie tempo- pracy, młoda

załoga cora.z lepiej wykorzystu
je nowoczesne urządzenia. W
dniu 7 bm. załoga stacji1 kra
kowskiej przeżyła swo-je pierw
sze święto. -Stację opuścił tysią
czny wyremontowapy Wóz.

Pragnąc podnieść jakość pra
cy, załoga stacji krakowskiej
wystąpiła z inicjatywą wystawia
nia listów gwarancyjnych na re.

montowane przez siebie simo:
chody.

Wiele cennych podarków
wykonanych przez młodzież

zawiozą delegaci na Festiwal

swoim zagranicznym przyjaciołom
Delegaci polscy na IV Światowy Festiwal Młodzieży i Stu

dentów zawiozą do Bukaresztu liczne podarki,
dzież miast i wsi naszego kraju przygotowuje
zagranicznych przyjaciół, pragnąc w ten sposób
głębokiej solidarności z walką młodzieży świata
azcżęścię młodego rokłleniai

„Podarki przyjaźń
młodzieży' obraźują jej twór
czą pracę w produkcji, nauce,
Tak np. młodzi robotnicy Me-

trobudowy wykonują makietę
metra warszawskiego, zaś
młodzi budowniczowie Mar
szałkowskiej Dzielnicy Miesz
kaniowej piękną makietę
MDM. Miniaturowy pociąg
złożony z lokomotywy i kilku
wagonów — to podarunek
młodzieży wrocławskiego „Pa-
fawagu". Piękny’ album obra
zujący’’ Nowe Tychy wyślą na

Festiwal młodzi budowniczo
wie tego socjalistycznego mia
sta.

Wiele podarunków wykonu
ją młodzi górnicy, m. in. ZMP-

owcy-kóp. Jan.kowice kończą
już rzeźbę górnika/’.

Ponad 60 podarunków przę
śl ą uczestnikom Festiwalu stu-

które mlo-
dla swych
dać wyraz
o pokój i

naszej de-nci Politechniki
sklej. Są nimi m.

samolotów wykonane już przez,
studentów Wydziału Lotnicze
go oraz rysunki starej i nowej
Warszawy — prace studentów
innych wydziałów Politech
niki.

Tematem wielu podarunków
— rzeźb, obrazów, albumów,
makiet itp. jest zbliżający się
Festiwal i walka młodzieży o

zwycięstwo sprawy pokoju na

całym świecie. Pomysłowy po
darunek wykonali już ZMP-

owcy z Zakładów w Dworach.
Jest nim odlew grobu ziem
skiego. ozdobiony emblemata
mi pokoju.

Młodzież wiejska obdarzy u-

czestników Festiwalu głównie
artystycznymi wyrobami lu
dowymi.

Warśzaw-
in. modele

towarzy-
nich ze-

który z

pozosta
nę to

:iśie ze sprawą
wykonani,’

— kontro'.!,
rej prawie — że nie ma.

Jeszcze jedna rzecz zastanawia
w tym wszystkim: Ogólnie bio-

rąc, nie jest dobrze z pracą We-

wnatrzpartyma. Al* prócz tego
mo-tna zauważyć, że każda od-
dz-dowa oresnizacia — to inny
srvl pracy, inne fwciąż węższe)
formy opieki nad kandydatami.

Co robi więc Komitet Zakła
dowy? Odpowiadają na to sami

M1od>ifł«w« brygady SP earas lleinlaj przyrhadtg i pamatg na-

miau rolnictwu, oddając agramne usługi ssczsgólnis na tych tara
nach, na których dotkliwie adcauwa sit brak yak do pracy.

Na idjeeir: junarzkl SP z woj krakowskiego przy gielagnaejl bu
raków cukrowych na polach PGR Rusaein (waj. gdańikioi wyra
biają przeciętnie 130 pros, normy. CAF - fot, Uklejewslti

--- w---------------------------------------------

Zmontowano już 20 kondygnacji
części wysokościowej

Pałacu Kultury i Nauki im. Jóxeła Stalina
Budowniczowie Pałacu Kultu-

i Nauki; im. Józefa Stalina

zmontowali już 20 kondygna
cji stalowej konstrukcji części
wysokościowej i zakończyli mon
taż czterech tak zwanych baszt
■— stanowiących narożniki czę
ści wysokościowej Pałacu.

Do chwili obecnej zużyto po
nad 15 tyś- ton stalowej kon
strukcji. Zmontowana część wy
sokościowa przekroczyła już 80
m licząc od- poziomu ul. Mar
sz a łkowsk:ej. Równocześnie wy
pełnia się cegłą sitówką i licu
je blokami ceranfcznymi szkie-
let konstrukcji na wysokości 9
i 10 kondygnacji.

Poważnie zaawansowane są

również, roboty przy' wznosze
niu budyriików, łączących część
wysokościową Pałacu z cztere
ma skrzydłami bocznymi. Robo
ty murarskie trwają tu na wy
sokości czwartej kondygnacje
Prowadzony jest także montaż

stalowych kolumn portyków.
W tych dniach zakończono ro

boty murowe przy,ostatniej kon
dygnacji skrzydeł bocznych, w

których znajdować się będą: Mu

zeum Przemysłu i Techniki oraz

Pałac Młodzieży. Te części Pa
łacu są już gotowe w stanie su
rowym.

Każdy
rok i miesiąc, każdy

dzień nieledwte stawia przed
organizacją ZMP owską no

we, coraz bardziej odpowiedzial
ne zadania. Zadania wypływające
z całokształtu sytuacji politycznej
w kraju i na grenie międzynaro
dowej, zadania, które nie są ani

zbyt łatwe, ani proste.
Na potężniejącą oiensywę setek

miiionow bojowników o pokój
na całym świetne wróg Klasowy
odpowiada faszystowskim terro
rem i seriami histerycznych pro
wokacji. Zaostrza się walka kla
sowa w kraju. Niedobitki reak
cji, widząc wspaniały rozwój na
szego budownictwa socjalistycz
nego, rosnący świadomość mas lu
dzi pracy, chwytają się coraz bar
dziej wyrafinowanych i podstęp
nych metod działania, w ślepej
nienawiści do -wszystkiego co pol
skie, co ludowe, wchodząc na-

drogę zdrady i zaprzaństwa.
Konsekwencją tego jest wzra

stający nacisk burżuazyjnej. ideo
logii na bezpartyjne i niezorgam-
zowane masy, jest zaciekły atak
na rdzeń społeczeństwa — na mło
dzież.

Rozwrzeszczana propaganda
reakcyjnego odłamu kleru, pró
by usidlenia młodzieży poprzez

demobilizację jej zapału, zastąpie
nia uczuć patriotycznych amoral
ną postawą kosmopolityzmu, pod
ważającą jej kościec moralną' i po
lityczny — to przykłada’ Roga
tego arsenału środków’, jakimi po
sługuje się’ wrróg w swej ofensy
wie.

Wojewódzka Konferencja ZMP

potwierdziła to niejednym przy
toczonym w dyskusji przykładem:
rozpijanie młodzieży w Nowej
Hucie, próby przenikania obcych,
dwulicowych ludzi do aparatu
ZMP, o jakich mówił delegat O-

świecimia, rosnąca zaciekłość wy
rzutków’ WRN-owskich wr pow,
chrzanowskim stają się ostrzegaw
czym, alarmującym sygnałem —

wezwaniem do pełnej mobilizacji
bojowej całej organizacji młodzie
żowej.

W tej sytuacji specjalnego zna
czenia i aktualności nabierają
dwie polityczne, partj'jne nauki:

Pogłębić, f

rozszerzyć pracę
ideologiczno-
wychowawczą

wśród rzesz młodych, zacieśnić

więź z masami niezorganizow anej
młodzieży — nie tylko przez
wnikliwą analizę ich nastrojów,
ałe — w pierwszym rzędzie —

poprzez otoczenie jej opieką,
przez umiejętną mobilizację do
w'alki i pracy dla wykonania sto
jących przed
programowych

Właściwa —

niki — praca
wawcza wrymaga jednak
nienia szeregi
sadniczych warunków, wśród któ
rych problem wewnętrznej siły
ideologicznej organizacji ZMP i

narodem wielkich
celów.

a yżięc dająca wy-
polityczno-wycho-

wypeł-
szeregu wstępnych, a za-

A jak nam nasi goście pokazali film,
który przedtem objaśnili, to patrzyliś
my wszyscy „jak sroka w kość"- ■—

mówi Jan Alarkowicz, Robotnik na wielkich

piecach., uśmiechając się szeroko na wspomnie
nie jednego z wielu pięknych wieczorów, spę
dzonych tu, w Czerwonym Kąciku osiedla A--O,
kolenia X, blok 6 z uczniami Wojewódzkiej
Szkoły Związków Zawodowych.

W dniach, kiedy na Cz.erwone Kącikf nowo-

hutniekich osiedli robi inwazję zespół WSZZ,
aktorzy Państwowego Teatru Poezji, czy ak
torzy Państwowych Teatrów Dramatycznych —

Czerwone Kąciki zapełniają się łudźmi, życiem,
gwarem Tłumnie zebrani mieszkańcy hoteli io-

(lotniczych słuchają z zapartym tchem pięk
nych recytacji, jak urzeczeni patrzą na insce
nizację czy film. Taki wieczór, spędzony na

serdecznej pogawędce
1-itćizy potrafią zainteresować, pouczyć,
szyć — staje się dla nowoliutnickiego
ka prawdziwym przeżyciem i wzbudza

potrzebę głębszego, intensywniejszego
to częstszego stykania się z kultu; .i,
r.auką.

— Jo co na takich wieczorach słyszymy i wi
dzimy — mówi Markowicz — jest dla nas ta
kie mocne, ze tego ani ogień nie spali, ani
woda mc zabierze.

Pod lawowe ogniwo pracy kulturalno-oświa
towe; w Nowej Hucie — Czerwone Kąciki ma
ją wielką rolę do spełnienia. Czerwony Kącik,
z surowego tworzywa ludzkiego

kształtować powinien
nowego, socjalistycznego człowieka, wolnego
od ciemnoty i zacofania, świadomego swej roli
w społeczeństwie, odbiorcę i W'spói;Wórcę kul
turalnych wartości, a także i dobrego pracow
nika. Murarze i betoniarze, monterzy i meta-

luwcy — budowniczowie Kombinatu spędzają
w' mieście Nowa Huta czas wolny od pracy.
I właśnie zagadnienie jak go spędzają — de
brze, czy żle, na rozwijającej ich socjalistycz
ną świadomość rozrywce, czy też na „obijaniu
S’ę" — stanowi problem bardzo istotny — dla
walki o nowego, świadonlego swych zadań,
swej historycznej roli — człowieka.

Strategię i taktykę tej walki wytyczyła ma
jowa sesja wyjazdowa rozszerzonego kolegium
Ministerstwa Kultury i Sztuki. Sesja ta (szko
da, że tak późno odbyta...) nadała realny
kszialt pianom i zamierzeniom w pracy kultu-

ralno-cświatowej miejscowych czynników i na
kreśliła szerokie perspektywy zamierzeniom już
rozpoczętym i realizowanym.

Przyjrzyjmy się nieco dokładniej realizacji
tych planów w codziennej, żywej pracy na te
renie Czerwonycli Kącików. Zacytowane po
przednie słowa robotnika Markowi zza świad-

z krakowskimi gośćmi,
wzru-

roboini-
w nim

i coraz

sztuką,

Czet woneKąciki czekają...
cza n tym, że w Czerwonych Kącikach, które

(i.) niedawna jeszcze fiie Wykazywały żadnej w

ug.ile działalności — coś zaczyna się dziać; że

robottiik do swego Kącika zaczyna przycho
dzić, że Czerwony Kącik staje się dia niego
coraz częściej miejscem głębokich wrażeń ar-

tystyczrych. Jak to się stało, że w wielu Czer
wonych Kącikach praca nareszcie ruszyła?

Stak. się to m. innymi dzięki w zrastającej
aktywności niektórych fachowych patronów
Czerwonych Kącików — krakowskich instytucji
kulturalnych i artystycznych, które coraz szer
szą opieką otaczać poczęły Czerwone Kąciki.

Naprawdę pionierską i ofiarną nazwać moż
na działalność w Czerwonych Kącikach brygad
zetenipCwskich Państwowego Teatnr Poezji, ć

brygad młodych, pełnych zapału ludzi posta
wiło s< l;ie szczytny cel: zbliżyć budowniczych
Nowej Huty do literatury, zapoznać ich z nią,

nauczyć ją kochać

Poprzez rozmowy z robotnikami,
z Zagadnieniami produkcji
recytacje i inscenizacje —

tru Poezji stworzyli sobie

Kącikach, które odwiedzają
dniu, szeregi wdzięcznych
co w.

Ofiarnie pracuję w swych Kącikach
bewy zespól Wojewódzkiej Szkoły-Zw. Zaw.

Dobrą robotę robią Państwowe Teatry Dra
matyczne. Szeroką działalność rozwija na tere
nie Czerwonych Kącików Towarzystwo Wiedzy
Powszechnej. Również literaci krakowscy coraz

bardziej wciągają się w nurt pracy kulturalnej
w Hucie. Teatr „Groteska" zobowiązał się w

sierpniu obsłużyć 50 Czerwonych Kąęii<ó)v.
(Wcale nie na marginesie i wcale nie nawiaso
wo zaznaczmy, że szkoły wyższe i średnie za
dowoliły się dotąd jedynie dekla rajami współ
pracy z Czerwonymi Kącikami...)

Konkretna, realna i planowa pomoc wymie
nionych instytucji daje konkretne, i realne re
zultaty. Nie trudno to stwierdzić na szeregu

przykładów. Ot Czerwony Kącik na osiedlu

A—O, kolonii X, bloku 5, w męskim hotelu ro

botniezym. Na szklanych blatach stołów żywe
kwiaty i przeróżne gry towarzyskie, dobrze z:fo-

patrzojia ■j Wykorzystywana! — biblioteką,
firanki, chodniczki i pięknie, artystycznie'ude
korowane ściany — dzieło świetlicowego Przy-

Zaw. Zbliżyła mieszkańców hotelu do Kącika
i kultury, Np. w jednym tylko tygodniu hotelo
wi %'antuchowa i Strzałka sprzedali w bloku

książek za prześzio 400 złotych.
Na tejże kolonii w bloku 6 hotelowa Kukuś

i członek samorządu Puchalski pokazują nam

swój Kącik z taką dumą, jakby pokazywali
swe najbardziej udane dziecko. Bardzo tu jest
pięknie. Własnoręczna dekoracja na wysokim
poziomie artystycznym świadczy także i o du
żym wyrobieniu politycznym jej twórców. Tu
właśnie chłop z pochodzenia, robotnik Marko
wicz przeżywa to, czego mu „ogień nie spali".
Również i w Kącikach, pozostających pod pa
tronatem Teatru Poezji, np. na A—O, kolonia

X,blok3, czynaA-lBlok15,41,czy52—
praca zaczyna ruszać.

Są w tych Kącikach jeszcze braki —'-nie ma

tu dostatecznej agitacji poglądowej, ilie ma ak
tualnych gazetek ściennych, zupełny brak pra-
SX — sygnalizujemy o tych brakach z nadzie
ją, że zostaną one niezadługo usunięte.

Niestety, nie we wszystkich
Czerwonych Kącikach sytuacja wygląda podob
nie. Źle, bardzo żle dzieje się w niektórych
blokach żeńskich osiedla A—O. Czerwone Ką
ciki na kolonii XVI w bloku 1, czy na kolonii
XV w bloku 4 i wiele, wiele innych są po pro
stu stale zamknięte na klucz. Z pewnością dla
tego, iby ukryć panujący w nich nieporządek,
brud, nieciekawe hasła i stare czasopisma. A

mieszkanki tych hoteli robotniczych w ogóle
nic o swoich Kącikach nić wiedzą. Tak wyglą
dają Kąciki, do których nie dotarły je,szc:w. pą-

tróiiaty z Krakowa, i do klórycli rzadko — a

może i w ogóle — nić dociera instrukior z Wy
działu Kultury i Oświaiy przy Dyrekcji Hoteli

Priieówniczycji.

Bezpośrednim kierownikiem 80 nowohut-

lńckicn Czerwonych Kącików jest wspomniany
poprzednio Wydział Kultury i Oświaiy. Kooi-

dynatorem całej pracy kulturalno-oświatowej
ua tcienie Kombinatu i miasta jest Dzićłnico-

\‘.y Dom Kultury Związków Zawodowych. Wy
dział K-O — to kierownik i ośmiu etatowych
msiruktorów, którzy robolę swą opierają f,a
samorządach Czerwonych Kącików, na pomo
cy ze strony patronatów z Krakowa, ZMP, Ligi
Kobiet i szerokiego aktywu
Huty. W planie swej pracy

ł-ycienia i innych cztonkóą^ samorządu Regu- je pizeprowśdzanie około 4

larna współpraca z Wojewódzką Szkołą Zw. w każdym Kąciku, opiekę

powiązane
pogadanki, poprzez

zeteinpowcy z Tea-

w swych dziesięciu
w tygo-

odbiór-

2—3 razy
i stałych

300-óso-

społecznego Nowej
Wydział przewiflu-
zajęć tygodniowo

nad czytelnictwem,

zespolowt czytanie, prasówki, dyskusje, naukę
jeżyka rosyjskiego, kursy Wszechnicy Radiowej,
Opiekę nad gazetkami ściennymi i tak dalej,
i lak dalej... Imponująco.

A w praktyce?... W praktyce jest mniej wię
cej Jajr; życiem Czerwonycli Kącików aiślyw
społeczny nie interesuje się — ani ZMP, ani

rady kobiece, ani nawet specjalnie wybrana
komisja. Gorzej, że zbyt majo interesuje się
mmi Dyrekcja HP, rada zakładowa, a przede
wszystkim organizacja partyjna. Dom Kultury
robi wprawdzie odprawy, na których „koordy
nuje pracę" i „analizuje kadry", ale na tyin na

ogól koniec. Na ośmiu etatowych instruktorów
k.-o. piacuje obecnie zaledwie czterech, czyli

1 instruktor na 20 Kącików. A jaki tego wszyst
kiego rezultat? Papierkowa robota nad ultlade-
nier.i pięknych planów zajęć, zamiast rzetelnej
pracy w terenie i ścisłego z nim powiązania.
Tu właśnie leży przyczyna całkowitego

' za
niedbania i martwoty wielu, zbyt wielu Czer-r

wońyc-1 Kącików.
Nie wystarczy wyposażyć Kąciki w stoliki i

krzesła, głośniki i gry towarzyskie.' Sprzęty nie

zastąpią.

ludzkiej pracy i ludzkiego serca

Wydział Kultury i Oświaty nie łatwe ma bo
wiem w istocie zadanie. Brak dostatecznej ilo
ści oobryclt instruktorów, brak zaplecza w

wobutnickim
wie hamują
tlijcie.

Kierownik Wydziału tow. Siwek nie traci je
dnak optymizmu i kreśli pr?ed nami plany i

ż.imicrzcnia na bieżący i najbliższy okres.

Przep.cwadzana obecnie akcja wyborcza do sa
morządów' Kącików' i realizacja nowego, sche
matu reorganizacji Dyrekcji Hoteli Pracowni
czych będą niew ątpliwie dużym krokiem naprzód.
l’iauow>ny podział Dyrekcji na samodzielne

rejony pociągnie za sobą znaczny wzrost eta
tów instruktorskich, a tym samym ściślejs.- .e

powiązanie. kierownictwa k.-o. z terenem.

Miejruy nadzieje, że nastąpi to już w'krótce
i nowy sztab instruktorów podejdzie <lo swego
zadania uzbrojony w wiedzę zawodową, zapał
i nowe formy konkretnej pracy.

Ożywić „martwe dusze", zaszczepić w nie

potrzebę czerpania ze skarbnicy nauki i kultu
ry, stałe podnosić ich poz.iom kulturalny i u-

czynlć z nich prawdziwych budowniczych so
cjalizmu — oto zadanie kierownictwa kultural
no oświatowego w Nowej Hucie, nowobutnic-*

kiego aktywu, a także sprawa honoru i obo
wiązki krakowskich instytucji kulturalnych,
naukowych i krakowskich związi.ów twór
czych.

Czerwone Kąciki czekają.

no-

aktywie społecznym — ńiewąt-pli -

pracę kulturalno-oświatową w

A. A.

przepojenie jej pracy prawdziwie
1 polityczną treścią — to Czynni

ki występujące na plan pierw
szy.

Miniony rok umocnił, ubojo
wił 'krakowską organizację mło
dzieżową, przyniósł jej wiele za
służonych sukcesów np. w wal
ce młodzieży o plany produkcyj
ne—czytowN'Hucie,w
Fabryce Lokomotyw w Chrzano
wie czy Tarnowskich Warszta
tach Mechanicznych. We współ
zawodnictwie bierze udział ponad
50 tys. młodzieży, coraz częściej
słychać o młodych racjonalizato
rach, takich jak np. Molik z

Wytw. Prototypów, który zgłosi!
50 projektów usprawnień.

Miniony rok jednak — jak
wykazała Konferencja — charak
teryzował się szeregiem zaniedbań
na tych właśnie wspomnianych,
decydujących odcinkach.

Zbyt wolno rosła organizacja
ZMP-owska — tam, gdzie siła jej
jest szczególnie potrzebna w obli
czu wielkich zadań — w kluczo
wych zakładach przemysłowych i

na wsi. -

W Nowej Hucie — budowli,
gdzie tak wiele jest młodych lu
dzi, stopień zorganizowania sięga
30 proc. Zbyt mało jest ZMP-ow-
ców w kopalniach (np. im. B.

Bieruta), w Siłowni II w Jaworz
nie. W hucie podolkuskiej np. w

ciągu całego 1952 roku nie po
większyła sie organizacia młodzie
żowa o ani jednego członka.

Fakty te mówią niedwuznaczn e

o słabości pracy politycznej wśród

młodzieży, wskazują, że terenowe

organizacje zamknęły się w śli
maczej skorupie ciasnego, we-

wnątreorganizacyjnego dreptania.
Niewłaściwy skład socjalny kra

kowskiej organizacji ZMP wyra
żający się w niezadowalającym
procencie młodzieży robotniczej
i ogromnej wyrwie na odcinku

wiejskim (5 proc, zorganizowa
nia) nie tylko tę słabość potwier
dza. Jego wymowa jest znaczni’*

rózlegleisza i wskazuje przede
wszystkim na

poważne zaniedbania

instancji
szczególnie na szczeblu powiato
wym.

Przyczyn na taki stan rzeczy
składa się wiele. Jedną z nich —

to wąska, odpolityczniona praca
organizacji terenowych i aktywm,
to propaganda nie wskazująca
młodzieży przyszłych perspektyw
naszego marszu, naszych walk i

pracy, za mało jeszcze demasku
jąca prawdziwe oblicze wroga.

Przy częstym nieraz nasileniu
działalności organizacyjnej, wyraź
nej np. w zarządach powiato
wych, zapominano, że działalność
ta powinna być jedynie ramami
dla pracy masowo-politycznej, że

powinna służyć wzrostowi siły
ideologicznej ZMP-owskich sze
regów. Zatracały się proporcje,
gubił sens i cel działalności.

Trudno jednak oczekiwać in
nych rezultatów, skoro — jak
stwierdziła II Konferencja Woje
wódzka — poważne brak: w ideo
logicznym uzbrojeniu cechowały
n-e tylko towarzyszy z kół tere
nowych, lecz nie były również

rzadkością wśród pracowników a-

paratu, wśród aktywistów.
Aktyw delegowany do pomo

cy terenowym Kołom, tr.iktdwał

tę pomoc w sposób formalny, in
teresował się statystyką, spraw
nością organizacyjno-techniczną,
a me brał pod uwagę istotnych
problemów pra.cy Koła — tzn.

jego działalności politycznej wśród

młodzieży niezorganizowanej.
Tu również — w niedostate

cznej i źie rozumianej pomocy ze

strony instancji — leży dalsza

przyczyna słabości politycznej te
renowych Kół ZMP

_

słabość
tak jaskrawo widoczna na wsi.

O tym, że Koło jest podsta
wowym ogniwem, że od jego ak
tywności i siły ideowego promie
niowania zależy proces ideologi
cznych przeobrażeń młodzieży, u-

swiadomienie sobie przez nią kie
runku i celu dokonywujących się
w Polsce i swiecie przemian —

zapomniano w Zarządach Powia
towych, a nawet w Zarządzie Wo
jewódzkim.

Dlatego też nie potrafiono, nie

starano się w sposób pelnv roz
budzić i wykorzystać potężnej,
twórczej energii młodzieży robo
tniczej i wiejskiej dla realizacji za
dań socjalistycznego budownic
twa. Zapomniano o tak. zasadni

czej sprawie, jak mobilizacja mło
dzieży, jej udział w walce o u-

spółdzielczcnie wsi.

Jeśli

praca Kola decyduje —

tak o poziomie ideowym swych
członków jak i o

rze wpływów na

zorganizowaną —

tej powinna być
cala, najostrzejsza
cji. Że tak nie było,
tylko wyniki pracy w ter

ale i przebieg

sile i r-izmh-

hilodzież nie-

to na pracy
zogniskowana

uwaga instan-

mówią n’e
-fenie —

samej dyskusji w

czasie Konferencji, która o poii-
tyczno-wychowawczej- roli Kola,
o planowania jego pracy, o ze
braniach i ich tematyce nrówdła

bardzo niewiele i to raczej w spo
sób informacyjny.

Takich głosów, jak delegata
Nowej Fiuty czy Siłowni Jaworz-

nickiej, krytycznie oceniających
pracę polityczną Kół, podkleja
jących jakże częstą słabość poli
tycznej i moralnej postawy to

nie by-warzyszy z Zarządów —

ło dużo.
W licznych natomiast

wiedziach w oczy rzucało

wytłumaczone niczym samouspo-
kojenie. Krytykowano ostro (i
często słuszniej Zarządy Pow.a-

towc i Wojewódzki — znacznie

mniej jednak siebie, własną pra
cę, własne błędy- Dyskusją .ufno

wiązała się z głównymi myślami
referatu sprawozdawczego, n e

podchwytując jego zas/dntczych,
ważnych politycznie momentów.
Z tego też może powodu nie o-

ceniono należycie sprawy szkole
nia ideologicznego (które ma c ą-

gle jeszcze poważne braki w tre
ści i stosowanych metodach), po
wierzchownie potraktowano sze
reg innych problemów jak prąci
z harcerstwem, opieka nad nmi,
mająca ochronić je przed wpły
wem wojującego klerykalizmu,
jak praca polityczna w bryga
dach i hufcach SP.

Zupełnie jednak na marginesie
znalazło się takie zasadnicze za
gadnienie jak formy pomocą’ i

politycznego kierownictwa Orga
nizacją ZMP-owską ze strony or
ganizacji partyjnych. Przecież or
ganizacja młodzieżowa nie jest
organizacją politycznie autonomi
czną, a jej główny cel — to „być
pierwszym pomocnikiem partii",
uczyć się od niej, pomagać jej.
Nie jest chyba tajemnicą dla ża
dnego aktywisty, że charakter

pracy Kola, że jego polityczna
działalność zależy w prostej linii

od tego, jak organizacja partyjna
kieruje całokształtem pracy Koła,
jak mu pomaga, instruuje, uczy.

I dlatego fakt, że ta Sprawa
zniknęła prawie zupełnie z pola
widzenia dyskutantów — był po
ważnym brakiem Konferencji.

Brakiem także, odzwierciedlają
cym zresztą stan panujący .w te
renie — było ogólnikowe Omó
wienie form i metod pracy ma-

sowo-politycznćj. To, że towarzy
sze nie dzielili się swoimi uwa
gami na ten temat, że nie
bowali oceniać i analizować
form — jest bezsprzecznie
wodem, że u nich w Kolach
ca politą-czna jest nacechowana u-

bóstwem form, bezbarwnością.
Stąd zrozumiałe się staje, dla

czego tak wąsko i jednostronnie
potraktowano

zagadnienie
czytelnictwa

i książek, pracy świetlico-

wypo-
;ię n.e-

prc-
tych

dn-

pra-

prasy
wej i sportu — a więc tych fórm,
które bezpośrednio przemawiaj
do młodzieży. A przecież dwie

czy trzy wypowiedzi na ten te
mat były sygnałem wskazującym
na polityczną wagę tego zagad
nienia.

Słusznie, bezwątpienia, mówili

delegaci o swoich sukcesach w

walce o plany produkcyjne —

• znów jednak- za mało podkreśla
jąc, że wałka ta nie jest celem

samawsob:e.Żeionama—
tworząc warunki szczęśliwego ży
cia człowieka — oddziaływać
równocześnie jako czynnik poli
tycznego wychowania mas mło
dzieży. Że właśnie ta świadomość,
o co walczy, dla- kogo pracuje
musi dotrzeć do młodego robot
nika.

Z uznaniem natomiast trzeba

podkreślić liczne wystąpienia
wskazujące, że młodzież coraz le
piej rozumie ogromną rolę wal
ki o wychowanie w duchu nau
kowego materialistycznego świa
topoglądu.

Konferencja, eiceniwszy aytua-
cję w krakowskiej orgimzłcji
ZMP, zwróciła uwagę na sprawy

najistotniejsze w pracy politycz
nej, dała do tej pracy wrtrczhe.
Przed krakowską organizacją
ZMP stoją następujące zadania:

Wzmocnić swe siły poprzez
rzetelną pracę z zarządami Kół,
uczynic zebranie Koła podstawo
wą formą politycznego wychowa
nia. Wychowania, które róiwi-

me u młodzieży gorące untrlowa-

ojczyzny, umocni poczucie
serdecznych więzów ź młodzieżą
cał ego świata.

W trosce o zacieśnianie wię
zów z młodzieżą niezórganizowa-
ną zwrócić baczniejszą uwagę na

glosy oddolnej krytyki, a przez
rozwinięcie różnorodnych form

pracy masOwo-polityczńej, zapeł
nić poważne luki, jakimi w or
ganizacji jest niedostateczna ilość

młodzieży robotniczej i chłop
skiej.

Wydać zdecydowaną bitwę sła
bości, ideologicznej wę whsntch

•szeregach, która rodzi Wąski pr.ik-
tycyzm w pracy, akcyjność i ule
ganie drobnomićszczańskim wpły
wom. Zdecydowanie zerwać z

nawykami i
w pracy iństan-

me

biurokra tyczny mi

funkcjonał izmem

cji.
Usunięcie tych

tyle decydujące ____

.

przed organizacją ZMP-ówską Sta
ją coraz większe, córaz L->.irdz'«j

braków nu o

znaczeni*, że

odpowiedzialne zadania. Vśród
mcii — zwiększenie udziału mło
dych aktywistów w budowaniu

spółdzielni prod., w pracy uświa
damiającej .nad chłopem indywi
dualnym; troska ó jego sprawy —-

to problemy, które w naszym wo
jewództwie wysuwają się n»

czoło. . ,
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obronie życia i zdrowia człowieka
Minęły bezpowrotnie jak iły ten etaty, kiedy Mtanaty tlę

ki przy prary tpowadowane
przctfsiębiortfwa. Afe elęgle
nieuwagę samych robotników,
nych. życie I beipiccteństwo
państwu lutfowemi:. I dlatego cbok racjonalizatorów I przodowników
pracy walczących o,pian, w pierwszym tzerepu iteję naukowcy wal-

etący o zwiększenie bezpieczeństwa praty, ,

'

W dtrti Święta Wyzwolenia
Zakład Materiałów Ogniotrwa
łych w ŃotCej Hucie uruchamia

częściowo produkcję. To. Czyn
Lipcowy robotników. Za ich

[ ambitnym zobowiązani?,m po
szło w ślad zobowiązanie nau

kowców z krakowskiego Instytu
tu Ochrony Pracy: opracować
projekty urządzeń zabezpieczają
cych produkcję tak, żeby np. w.

wypadku przerwania się
'

transportera wszystkie
maszyny automatycznie
wyłączały. Dalej idzie opraco

wanie projektów osłon wirują
cych części maszyn, oraz za
projektowanie urządzeń odpyla
jących i przewietrzająęycli. Na

doświadczenia i wykonanie
tych projtoktów idą setki tysię
cy złotych i niczym niezmierzo
ny ogrom twórczego
wysiłku,
maksimum

pracy człowieka.

wyped-
zlą wolą lub niedbalstwem właściciela

Jeszcze zdarzają się wypadki przez

przez niestosowanie przepisów echrnn-

pracy każdego robotnika drogie jest

nowe urządzania zabezpieczają
ce człowieka we wszystkich
dziedzinach transportu i pro
dukcji.

taśmy
inne

się

wysiłku,
któremu na imię:
troski o warunki

W Stanach Zjednoczonych
fy&ie ludzkie kosztuje mniej
niż 10 dolarów. Właściciele ko
palni „Contralia 5“ w stania
Illinois zapłacili 10C0 dolarów
odszkodowania za wybuch (ma
rzec 1947) w kopalni, w któ
rym zginęło 111 ludzi. Kata
strofie można byłe zapobiec,
alo urządzenia usuwające pyl
I palny gaz — metan były za

Ófrogie jak na możliwości po
tentatów przemysłu węglowe
go-.

projekt automatycznego urzą
dzenia smarującego. Jest to coś
w rodzaju pudełka przyczepio
nego pod windą, z 'którego' pod
ciśnieniem wychodzi smar, zape
wniając mniejsze jego zużycie.
Proste — prawda? A zapewnia
większą Sprawność wykonania
i zupełne wyeliminowanie nie
bezpieczeństwa.

To samo odnosi się dc hamo
wania wywrotek szynowych na
ładowanych np. ziemią. Kiedy
dawniej robotnicy do hamowa
nia używali drąga drewnianego,
przy -czym
wypadki,
urządzenie
gwarantuje
stwo obsługi wywrotki.

Instytut prowadzi też badania
w innych kierunkach. Np. bada
nia analityczne i" laboratoryjne
powietrza w oborze doprowa
dziły do pewnych j konkretnych
wniosków wprowadzanych w

życie przy budowie wzorowych
spółdzielczych obór.

Iłeż pracy, zabiera chłopom
kilkakrotne .szuflowanie zboża’ w

celu przewietrzenia go‘ i prze
suszenia, a potem bejcowanie.
Tymczasem w młynie na Wie
czystej już wypróbowuje się
praktycznie projekt jednego z

pracowników' Instytutu: lampy
o promieniach podczerwonych
przesuszają i odkażają ziarno.

Większość prac Instytutu
Jest jeszcze. w stadium proto
typu, bo długo trzeba wypróbo-
wywać ich pełną przydatność.
(Niedługo znajdą się w masowej

często zdarzały się
to obecnie proste
pedału hamującego
pełne bezpieczeń-

! Wysoko, wysoko pnie się win
da wśród rusztowań budującego,
się gmachu. Liny trzeba sma
rować ręcznie. Niezbyt to bez
pieczne zajęcie, łatwo stracić

równowagę. Ale tu właśnie ... ...

przychodzi z pomocą Instytut produkcji. Instytut jednak nie

Ochrony Pracy, który opracował spoczywa, ale opracowuje wciąż

Zakończyły sio
„Oni BCrcslaowa"

W dniu wczorajszym zakończy- lów pieśni 1 tańca, zarówno kra-

ły jśle tegoroczne „Dni Krakowa ‘ kowekich jak i spoza terenu na-

W ciągu ubiegłego miesiąca do- szego województwa. W odbitych
aiarczyły uae mieszkańcom na
szego miasta i liczbie przybywa
jącym wycieczkom wiele wrażeń.
Uświetnione występami artystycz
nymi, specjalnie przygotowanymi
imprezami — były wyrazem wiel
kiej ofensywy kulturalnej. Były
też świadectwem wielkich prze
mian kulturalnych jakie dokona
ły się w naszym kraju w ciągu 9
lat władzy ludowej.

W czasie Dni Krakowa podz-L
w-laliśmy na estradach Krakowa i

Nowej Huty liczne występy zespo.-

eliminacjach zespołów wiele z

nich zakwalifikowało się do elimi
nacji centralnych.

Oglądaliśmy także szereg spec
jalnych przedstawień teatralnyi-h .

Wielu wrażeń dostarczyło widr.om
barwne przedstawienie ,,Koperni
ka" w malowniczej oprawie Bar
bakanu. .

Filmy" na wolnym powietrzu, licś-
ne wystawy, zabawy i widowiska

byty świadectwem wielkiej inten
sywności tegorocsnyc.u „Dni Kra
kowa".

Na$i korespondenci piszą
Szko!q się kadry specjalistów

dla Nowej Huty
5 lipca odbyła się w Nowej Hu

cie pierwsza konferencja pracow
ników Nowej Huty, którzy szko
lą się zawodowo w różnych zakła
dach przemysłowych, zdobywając
wysokie kwalifikacje techniczne.
■W naradzie wzięło udział około
800 pracowników szkolących się
w wielu hutach, zakładach me
talurgicznych, zakładach mate
riałów ogniotrwałych i innych.

Po zwiedzeniu Kombinatu, w

czasie narady ob. Wodziński, kie
rownik działu przygotowania i
szkolenia kadr Nowej Huty, wy
głosił referat na temat znaczenia

...Życie górnika Jest stale
nnrażens na nirbezpirereństwo
— stwierdził pogodnie ów sod

przysięgłych pcdczas rozprawy
o wybuch w kopalni ,,Orient
2“ w USA.

W Stenach Zjętfnoezonyęh
na przestrzeni ostatnich 50 lat

przy pracy 7 górników
l.iczba wypadków

ginie
dziennie,
przy pracy w 1958 r. doszła do

cyfry I92i tys. V/ samym tyl
ko przemyśle przetwórczym w

pierwszym kwartale 1951 roku

było 110 tys. wypadków połą
czonych z utratą zdolności do

pracy. A wirdomo co czeka w

Ameryce ofiary wypadków:
nędza I bezrobocie...

Cyfry te są jednym z licznych
dowodów zwierzęcego oblicza
kanitalizmu. który w pogoni za

maksymalnymi zyskami lekce
waży zdrowie i bezpieczeństwo
człowieka.

Troska o-czlowieka pracy, o

jego sprawy bytowe, o jego wa
runki pracy jest jednym z naj-

ważniejszych zadań państwa
ludowego — państwa łudzi pra
cujących nad budowaniem so
cjalizmu w swojej wolnej Oj
czyźnie.

Ojczyzną nowej nauki ochro
ny pracy — jest Z.wiązek Ra
dziecki. Coraz bardziej rosną tam

wydatki na ten cel. W 1930 ro
ku — 92 mil. riilili, 1935. — 100
mil. rubii, w 1940 — 667 mil.
rubli, w 1947 — 732 mil. rubli.

•Wydatki na bezpieczeństwo
i higienę pracy wzrastają sy
stematycznie we wszystkich
krajach demokracji ludowej. W

tych krajach, w których sprawa
człowieka jest sprawą najważ
niejszą.

Praca krakowskich “zakładów

Centralnego Instytutu Ochrony
Pracy jest jeszcze jednym do
wodem troski ludowego państwa
o człowieka pracy.

I Wojewódzka

Konferencja Czytelnicza
PO SP

V/ uh. ciwartck w plęknlt ude
korowanej iwietlir.y Kcmandy Wo-

JrwMfiklej PD SP w Krakewie

odbyta tlę I Wojewódzka Konfe
rencja Caytehrlera • ułtlałim 299

delegatów — junaceak I junaków
SP, edonków LZS I młodzieży
ZMP z całego województwa.

Po referacie ni temat ezyłelnle-
twa, który wyglcelf mjr Więckow
ski, w oiywienej rtytkusjl „brało
gloe wielu dyskutantów, omawia
jąc marzenie przeczytanych k»lą-
tek.

Na zakończenie konferencji u-

ezoBtnlcy Jerinttmyóir.Ie uchwalili

rezolucję, w której m. |ń. poeta,
nawltają:

zorganizować pa jednym kćtka

czytania dobrej ksiątki;
raz w miesiącu urządzać w gro

madzie dyskusje as temat prze
czytanych ksiąlak;

zwiększyć Hofó czytelników w

bibliotekach gminnych I grema-
dzkith.

W kilku wierszach
V/ dniu dzisiejszym tj. w sobo

tę 11 bm. o godz. 15 rozpoczynają
się na stadionie Włókniarza w

Podgórzu wojewódzkie mistrzo
stwa łucznicze. W ramach mi
strzostw łucznicy kola O r.u iwo —

Energnprojekt z Krakowa: Mazu
rek. Hauschild, Babiarz i Kędzio
ra pedejmą próbę pobicia rekor
dów świata. Dalszy ciąg mi
strzostw: niedziela — godz. 9. po
niedziałek — godz. 16
bm. godz. 14.

*

W niedzielę 12 hm.

zostaną finałowe walki

Indywidualnych
elarskich ZS Ogniwo. Początek za
wodów, któro odbędą się w hali
CWKS przy ui. Zwierzynieckiej

— a godz. 12.

i wtorek 14

rozegrane
centralnych

mistrzostw pięś-

Na Ogólnopolskiej Wystawie Kopernikowskiej mieszczącej
się w Collegium Modus znajduje się wiele bardzo ciekawych
eksponatów dotyczących również wielkich odkryć geograficz
nych dokonanych w średniowieczu przez licznych
ków.

Wielkie zainteresowanie zwiedzających Wystawę
m. in. wspaniały model statku Kolumba, na którym
on do Ameryki.

Model ten reprodukujemy na, naszym zdjęciu.

podróżni'

wż&Mrfza

dopłynął

Dotychczasowe osiągnięcia
i zobowiązania na przyszłość

racjonalizatorów przemysłu leśnego rejonu Stary Sącz
Komórce Wynalazczości

Rejonu Przemysłu Leśnego
w Starym Sączu podlega 12
zakładów -w powiatach:
tarnowskim, nowosądec
kim, nowotarskżm i lim.a-
noWsklm. Projekty racjo
nalizatorskie z tych zakła
dów wpływają . po opraco
waniu przez, miejscowe klu
by techniki i. racjonalizacji,
do komórki w Starym Są
czu.

Wśród tych zakładów
pod Względem rozwoju ru
chu racjonalizatorstwa na

pierwsze miejsce wysuwa
się tartak w Tymbarku.
Józef Pazęan — racjonali
zator tego tartaku jest au
torem dwóch ważnych pro
jektów. Skonstruował on

specjalną pompę parową,
która daie znaczną oszczę
dność robocizny. Drugi je
go projekt — filtr dó oli
wy. cylindrowej —> zaosz
czędza miesięcznie około
300 kg oliwy, która dotych
czas marnowała się.

Drugim czołowym racjo
nalizatorem tymbarskiego

. tartaku jest Józef Mohyle-
wskl, który usprawnił spe
cjalną strugarkę d>o zrzyn
papierniczych.

Debrze pracują racjona
lizatorzy z Nowego Targu:
Budzyk, Skrzypecki, Za
wadzki, Dąb. Klub nowo
tarski nadsyła najwięcej
projektów. Do riąjlepszych
należy usprawnienie fre
zarki, za które wypłacono
2.700 zł nagrody. Członko
wie tego klubu pracują ze
społowo i dlatego zgłaszają

dobrze opracowane projek
ty.

Racjonalizatorzy tartaku
w Nawojowej mają na

swoim koncie już 3 projek
ty zastosowane przez wiele
zakładów w całym kraju
(przyrząd do ustawiania pił,
specjalny rozwierasz pił).

W tartaku w Tarnowie
wykonano 2 projekty orga
nizacyjna polegające na

zmianie stanowisk robo
czych we frezami. Twórcy
projektów — Henryk Wy-
riziałkiewicz, Stanisław
Mander I Józef Krochmal

otrzymali 3.100 zł nagrody.
Najsłabiej rozwija się ra

cjonalizatorstwo w zakła
dach w Kamienicy i Szcza
wnicą', które — mimo że

są tam dokonywane uspra
wnienia — nie opracowują
do nich dokumentacji i nie
starają się ani n rozpowsze
chnianie siroich osJżtgnieć,
ani o wynagradzanie racjo
nalizatorów!

Obecnie przysta.piono do

organizowania brygad ra
cjonalizatorskich. Pierw
sza brygada powstała w

Tymbarku. Praca brygad
przyczyni się bez wątpienia
do dalszego rozwoju racjo
nalizatorstwa.

Racjonalizatorom wszyst-
■kich zakładów rejonu po
może w pracy cenne zobo
wiązanie inżynierów i tech
ników przemysłu leśnego i

drzewnego podjęte dla ucz
czenia Święta 22 Lipca.

W dniach 17 do 20 czer
wca w Radomiu odbył się
kurs dla przedstawicieli

technicznych przy klubach
techniki 1 racjonalizacji
zorganizowany przez Sto
warzyszenie Inżynierów i
Techników Leśnictwa' i
Drzewnictwa. Na tj^p kur
sie przedstawiciele rejonu,
starosądeckiego — inż. Sta-
n'.slaw Socha i Kazimierz
Wojtarowicz _■— podjęli w

imieniu własnym i racjo
nalizatorów’ swego zakładu
— dla uczczenia Święte
Odrodzenia i rocznicy’ tj-
chwalenia Konstytucji Pol
skiej Rzeczypospolitej Lu
dowej następujące zobo
wiązania.

Opracować i zgłosić 50
projektów racjonalizators
kich.

Przeprowadzić 30 odczy
tów, zebrań, dyskusji i in
struktaży dla 400 słucha
czy — pracowników.

Zorganizować i uporząd
kować 4 biblioteki techni
czne.

Opracować tematykę ra
cjonalizatorską w 15 jed
nostkach.

Zorganizować wyeiecżkę
na wystawę racjonalizator-
aką.

Zobowiązanie to było po
łączone z wezwaniem inży
nierów i techników pozo
stałych rejonów przemysłu
leśnego do

podobnych
Wezwanie
bez echa.
wiązania
uczestnicy

Na podstawie korespon
dencji A. Kowalczyka.

podejmowania
zobowiązań,

nie pozostało
Podobne, zobo-

podięli wszyscy
kursu.

Dyrekcja MHD Krakowie

zapomni*:r zupełnie o kiosku,
stojącym na rogu uiiey Bro-

■nowrekiej i Lucjan a Rydla,

Między
myszkami

Co? Gdzie?

Teatryt
Im. J. SŁOWACKIEGO; ,,Po

lacy nie gęsi" godz.. 19.fjj5TAllY;
(duża sala): „Rozbity dzban'' godz,
19. (mała eala): ..Wielka polity
ka" godz. 19.15. MŁODEGO WI
DZA: ..Awantury w Chinggi" godz.
19, POEZJI: ., Piewcy miłości

i walki'* — godz, 19. — Blo-

3" — godz. 19.39 .

„Kopernik" godz.
„Toludnik 4<T.' —

nia: ..Cyrk nr

BĄR.BAKAN:
20.30. STUDIO:

godz. 19.30.

KINA:

Radzieckie nowości techniczne

w odlewnictwie

Nowoczesne układy wlewowe dla odlewów

szkolenia przyszłych kierowników
obiektów Kombinatu.

Na wezwanie

PANKA,
„Jedność"
uczczenia

Lipcowego
studiować
dwie książki techniczne z zakresu

swojej specjalności.
Po zakończeniu wspólnej nara

dy uczestnicy
’

podzielili się we
dług branż szkolnych, udając się
na dalsze narady ściśle związane
z kierunkiem szkolenia.

SERGIUSZ PASZKOWSKI

tow. Czesława

szkolącego się w hucie

uczestnicy narady dis
9 rocznicy Manifestu

zobowiązali się prze-
nadobowiązkowo po

— Jutro się stąd wyprowadzam!
ciei tu moina zdechnąć » głodu!!!

ZGRZE*

Prze-

„Mój autobus świadczy o mnie"

— ale źle]
< Nie doceniają wagi podjętych
zobowiązań kierowcy niektórych
autobusów PKS. Na szybach ich
wozów widnieje napis „Mój auto
bus świadczy o mnie". O kierow
cy jednak wozu nr 4719 autobus

świadczy bardzo źle. Porozbijany,
pokrzywione nadwozie, obica o-

kienne w strzępach, szpary w

drzwiach, boczna :osłoną akumu
latorów nićzamknięta, sygnał
„stop" trzyma się na drutach,
brak stopnia w tylnych drzwiach,
brak wielu wkrętów i śrub.

Nielepiej przedstawia się wy-

gląd dwóch autobusów „Skoda"
nr 13977 Kraków i nr 13511 Za
kopane. Są to nowe wozy a już
brak im około 30 pi-óc. wkrętów
w nadwoziu przez co odstają'li
stwy blaszane, powodując uszka
dzanie następnych,

Najwyższy już czas, aby kierow
cy zrozumieli wagę i wartość po
dejmowanych zobowiązań, które
są stopniami prowadzącymi do co
raz. lepszego, coraz sprawniejszego
wykonywania planu.

DĄBROWSKI

nr 81 na. Osiedlu C-2 u> Nowej
Hucie.

Q Już niejednokrotnie pisa
liśmy o niszczeniu przez krnąbr-

© Teatr Młodego Widza . w nych krakowian pięknych traw-
Krakowie kończy 'przedwakacyj- raków, otaczających Wawel od

ny cykl przedstawień „Awąn-
' ' ”

tur iw Chioggi"— ujrzymy je
po raz ostatni jeszcze jutro, w

niedzielę i wj poniedziałek.
@ Bogdan Brzeziński — zna

ny satyryk krakowski — wystą
pi jutro we własnym wieczorze
satyry. Wieczór ten odbędzie
się w sali odczytowej Woje
wódzkiego Domu Kultury o go
dzinie 19.

@ polskie Towarzystwo Fo-.

tograficzne zorgańizoioało wiel
ka. wystawę artystycznej foto
grafii amatorskiej w Nowej
Hucie. Otwarcie wystawy — na

której zobaczymy najnowsze
prace fotografików krakow
skich — nastąpi już jutro, tj.
w niedzielę, 12 bm. o godz. 11
W lokalu Szkoły Podstawowej

iAjćrakowie
© Teatr Młodego

Nabór uczniów
do szkół górniczych trwa!

Vęgiel — chlcb dla przemysłu,
j dewizy .w handlu międzynarodo-
i wym, paliwo dla całego naszego .

i transportu. 'Węgiel, tak bardzo dla
nas ważny, Zadecydował o tym,
że wśród wielu pięknych . zawo
dów jednym ż najbardziej cenio
nych przez państwo i społeczeń
stwo stał się zawód górnika. .

O tym jak wielką wagę przy
kłada państwo , do kształcenia
kadr dla przemysłu . górniczego

'świadczy chociażby ilość szkół

górniczych rozsianych po całej
Polsce. Podzielono je na szkoły
zasadnicze; szkoły przysposobie
nia zawodowego i 4-letnie tech
nika górnicze. Dają więc one nio-

’żność zdobycia zawodu na wszy
stkich szczeblach. Kierownictwo
szkól stara się o- to,- by pobyt w

szkołach górniczych był dla ucz
niów-pożyteczny I przyjemny, by
wynieśli ż.nich jak najwięcej ko
rzyści na cale życie.

Zmieniło się wiele od czasów

przedwrześnio.wych; maszyny
zmniejszają wysiłek fizyczny gór
nika. Dla górników buduje się

najwięcej słonecznych, nowoczes
nych mieszkań. Ochronie zdrowia

górnika słożą kliniki, szpitale, sa
natoria, stacje pomocy lekarskiej.
Dodajmy do tego Kartę Górni
czą i szczególne przywileje dla

górników pracujących w górnic
twie węglowym określone uchwa
łą Rady Ministrów z r. 1949.

Corocznie tysiące młodzieży
przyciąga ten piękny zawód. Co
roku szkoły górnicze zapełniają się
nowymi uczniami, gdzie otrzymu
ją stypendia, mieszkania w inter
nacie, utrzymanie, bezpłatne u-

mundurowanie, troskliwą opiekę
i rzetelną wiedzę. Niejeden mio
dy chłopiec zastanawia się obecnie
w okresie wakacyjnym jaki, wy
brać zawód, do jakiej pójść szko
ły.

Śmiało opuszczajcie wioski i u-

dajcie się do szkół górniczych,
które dla młodzieży robotniczej
i chłopskiej są drogą awansu spo
łecznego. Wpisy trwają — szko
ły górnicze czekają na nowych u-

czniów!

APOLLO: „Ślubujemy", „X Mi-

etrzostwa Europy w boksie", godz.
16, 18, 20, SZTUKA; ..Arinka" -

godz. 16, 18, 2(1. UCIECHA: „Po
mysłowy sprzedawca” godz. 16 15,
18.15, 20.30. WANDA: „Z cesarsko-

królewskich czasów opowiadań
kilka" godz. 16, 18, 20. WOLNOŚĆ:
,,Przybrana córka’’ godz. 15.45. 18,
20.20. WARSZAWA: „Pomysłowy
sprzedawca" godz. 15.45, 17.45, 20.

MŁODA GWARDIA: .Śmiali lu
dzie" godz. 15 30, 17.30, 19.30. —

CHEMIK: ,,Błyskawica*' godz. 19.

DWORCOWE: „PKF‘» „XXXV ro
cznica Rewolucji Październikowej"
godz. 16-24. NOWA HUTA. STAL:

„Krążownik Wareg" godz. 16, 18,
20. ŚWIT (w Nowej Hucie —

Osiedle C—1): „Pomysłowy sprze
dawca*' godz. 15.‘45, 18, ^O.IS. —

ZRYW: nieczynne.

WDKZZ:

Godz. 10 Działalność związko
wych zesp. art. przed III Kongre
sem Zw. Zaw.*'. odczyt.

Godz. 20 — Wieczór artystycz
ny*.

Apteki}
Szczepańska 1, Karmelicka

Długa 88, Lubicz 7, Krakowska 19,
Dieila 75, Główna 344, Pstrow
skiego 27.

RADIO:

strony ul. Grodzkiej i Bernar
dyńskiej. Niestety ani porząd
kowi MRN ani inne powołane
do opieki nad. trawnikami in
stytucje nie dbają o ich wy
gląd, jak również- o karanie
mandatami niszczycieli zieleni
miejskiej.

• Drugą ciekawą wystawę
organizuje Centralne Biuro Wy
staw Artystycznych. Jest to .wy
stawa: „Krajobraz Polski", na

której prace swe zaprezentują
nam krakowscy plastycy. Wy
statua zostanie btiuarta jutro,
w niedzielę, w salach Domu Pla
styków przy ul. Łobzowskie) 3
I p. o godz. 11 i czynna będzie
z wyjątkiem poniedziałków w

godz. od 10 do 18. Wstęp na

wystawę bezpłatny.

Q NOTATNIK PARTYJNY

UWAGA, FODGĆRZE!

Odprawa wszystkich sekretarzy
podstawowych I oddziałowych or
ganizacji partyjnych z zakładów.

Instytucji 1 kół terenowych od
będzie cię w dniu 13 hm. o godz.
14 w sali KO PZPR Podgórze, Ry
nek Podgórski 1.

Ze względu na ważność sprawy
— obecność obowiązkowa.

sj<
UWAGA, KROWODRZA!
Dnia 13 hm. godz. 12 odbędzie

się narada sekretarzy podstawo
wych organizacji partyjnych z za
kładów produkcyjnych 1 budowla
nych w cali KD przy ul. F. Dzier
żyńskiego U, II piętro.

Komunikat

Prezydium Miejskiej Rady Na
rodowej w Krakowie Wydział Kwa
terunkowy zawiadamia, te wszyst
kie zakłady pracy, które pobrały
karły ewidencyjne na mieszkania
służbowe winny je zwrócić do

Wydziału Kwaterunkowego przy
Prezydium MRN, pl. WW. Świę-

w nloprzekraczal-
do dnia 15 lipca
pracy, która jesz-

tych « II piętro
nym . terminie
1953 r Zakłady
cze nie pobrały kart ewidencyj
nych na mieszkania służbowa win
ny je podjęć natychmiast w Wy
dziale Kwat, Prez. MRN po
kój nr 13.

Godz. 5 .0-5: Wiadomości poranne.
5,20: Koncert poranny. 6 .00: Gim
nastyka. 6.20: Muzyka taneczna. —

6.30: Dziennik 'poranny. 6.50: Mu
zyka ludowa. 7 .55: Wiadomości po
ranne. 11 .45: Glos tuają kobiety., —

12.04: Dziennik południowy i prze
gląd prasy stołecznej. 12.15: „Na
swojską nutą" — gm zespól instru.

mentalny. 12.35: Aud. z cyklu: —

,,Utrwalamy sojusz robotniczo-

chłopski". 13.00: Muzyka rosyjską
w wyk. Ork. Ilozgl. Bydgoskiej PK.

13.40: Utwory na klarnet, altówką
i fortepian. 14 .11): Z. Noskowski:
„Stel’" — poemat symfoniczny. —

14.30: Recital fortep. L . Ilski-No-

wackiej. 14 .50: Koncert Chóru Roz-

g.osui Wrocławskiej PR. 15.10: Au
dycja literacka. 15.30: Stuch. dla
dzieci pt. ..To było kiedyś nazwi
sko". 16.00: Wszechnica Radiowa
— kurs II. 16.2.0: Dziennik kra
kowski. 16.30: Felieton tygodnia. —

16.33: Informacje sportowe. 16.40:

Muzyka popularna. 17 .00: Wiado
mości popołudniowe. 17.15: Melo
die i piosenki. 17.30: ,,Co, gdzie i

kiedy" — krak. kronika kult. —

17.45: Muzyka operetkowa. 18120;
Muzyka taneczna. 18.40: Audycja
literacka. 19.30; Muzyka i aktual
ności. 20.00: „Przy sobocie po ro
bocie". 21.00: Dziennik wieczorny.
21.26: Wiadomości sportowe. 21.36:

Muzyka taneczna. 22 .00: Wszechni
ca Radiowa — kurs II..— 22,20:
Grieg: Sonata wiolonczelowa a-

moll np.. 36. 22.45: Muzyka tanecz
na. 23.15: „Muzyka na dobranoc".
23.50: Ostatnie wiadomości.

Polskie Radio zastrzega sobie

prawo możliwości zmian w pro
gramie.

Ostatni dziesiątek lal stoi

pod znakiem specjalnych ba
dań i prób wprowadzenia no
woczesnych racjonalnych u-

kładów wlewowych dla odle
wów aluminiowych. Jest rze
czą znamienną, że dotych
czas dla odlewów aluminio
wych stosowano na całym
śv.’iecie układy wlewowe i-

dentyczne jak dla odlewów

żeliwnych, choć żeliwo i a-

luminium różnią się istot
nie tak pod .względem wła
sności fizycznych, 'alt i che
micznych. Aluminium posia
da prawie 3 razy niższy cię
żar właściwy jak żeliwo oraz

wykśzuje specyficzne włas
ności silnego utleniania się
na powietrzu i tworzenia nio-

cnej i nietopliwej (20001 C)
blonki tlenku aluminium.

Występujące przy oilewa-

niu wady odlewnicze, jak:
1) skupienia błonek utle

nionego metalu w odlewie w

pobliżu belki doprowadzają
cej,

2) pęcherze gazowe podpo
wierzehniowo wykrywane

aluminiowych
zwykłe po opiaskowaniu od
lewu,

3) rozmycia formy w po
bliżu układu wlewowego lub

innych częściach fornier-

skich,

4) większe lub mniejsze
jamy skurczowe, ujawniające
się przy łamaniu odlewu lub

przy prześwietlaniu promie
niami Roentgena lub wido
czne po odcięciu układu wle
wowego —

mogą być opanowane w 100

proc, przez indywidualne o-

pracowanie właściwego ukła
du wlewowego dla każdego
odlewu. Nowoczesne ukła
dy wlewowe dla odlewów a-

luminiowych to duży postęp
techniczny w dziedzinie od
lewnictwa aluminium, to zer
wanie i wyprowadzenie tej
części odlewnictwa z odwie
cznej rutyny, w której ugrzę
zło, to duży efekt ekonomicz
ny, związany z obniżeniem

procentu braków, ze zwięk-

częstokroć uzysku
to polepszanie jako-

szeniem

metalu,
ści odlewu.

Wszystkie wysiłki w ba
daniach zmierzały do spokoj
nego zalewania formy. Sto
sunek przekrojów wlewu głó
wnego do belki wlewowej, do
wlewu doprowadząjącegojak .

1:1,7:4 do, 1:2:12 zapewnia
konieczną najmniejszą szyb
kość- metalu we wlewie do
prowadzającym.

Dalsze założenia vd=20

cm/sek. tj. maksymalna bez
pieczna szybkość metalu we

wlewu doprowadzającego jak
cm/sek. i bezpieczna szyb
kość podnoszenia się metalu
w formie 2 cm/sek. odpowie
dnia ilość i skierowanie pła
skich, cienkich wlewów do
prowadzających, umieszczo
nych we właściwych miej
scach, odpowiednio obliczo

ne i ustawione nadłewy dają
w efekcie zdrowy i dobry od
lew. (kk.)

Wpływ kształtu podpórek rdzeniowych
na szczelność ścianki odlewu

Przy odlewaniu żeliwnych7
tłoków (rys. 1) natrafiono na

trudności przy otrzymaniu
szczelnej ścianki odlewu w

miejscach stosowania podpó
rek rdzeniowych. Zastosowa-

czyniło się do zmniejszenia
ilości braków.

Dopiero zmiana kształtu

podpórek pozwoliła na otrży-
nianie szczelnych . odlewów
w miejscach zetknięcia się

podpórki

ne zlizany technologii
konania tłoków, jak odlewa
nie form suchych, zmiana u-

Rladu wlewowego i składu

masy rdzeniowej nie przy-

GAZETA KRAKOWSKA ORGAN KW POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ W KRAKOWIE

odprowodzente
gazów z rdzenia

podpórki z materiałem od
lewu.

Najlepsze wyniki osiągnię
to przy zastosowaniu pod
pórek o kształcie jak na rys
2c. (pl)J
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